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S p r a w o z d a n ie K o m is j i b u d ż e to w e j. —  
Z r ó w n o w a ż o n y  b u d ż e t . —  D łu g  P a ń ­

s tw a  m a  p o k r y c ie .

W A R S ZA W A , 6 . 6 . (P A T ) 

P o sie d z e n ie  S e jm u .

P o odesłan iu do kom isji w 1  

czy tan iu  szeregu  ustaw , przystą ­

piono  do sp r a w o z d a n ia  k o m is j i  
sk a r b o w e j o popraw kach senatu  

do ustaw y o opłacie od kart do  

gry  na  rzecz C zerw onego K rzyża. 

R eferow ał pos. M ichalsk i (C hrz . 
N ar.) S enat w prow adził popraw 7- 
kę, zm ierzającą do podw yższe­

nia pow yższej opłaty z 20 do 50  
proc, opłaty pobieranej przez  

skarb . Izba  w  m yśl w niosków 7 ko  

m isji popraw cę przy jęła .

N astępn ie w 7 im ien iu kom isji 
praw niczej pos. S om m erste in  

(k l. żyd .) referow ał spraw ę opłat 
rządow ych  na  obszarze M ałopol­
sk i i Ś ląska C ieszyńsk iego . D ys­

kusję nad tą kw estją odroczono  
i przystąp iono do r o z p r a w y  b u ­

d ż e to w e j .

P rzy analizie budżetu pos  

Z dziechow rsk i zatrzym uje się na  

pożyczce kolejow ej, z której 

w płynęło do skarbu państw 7a o- 
koło 2 2 m iljo n ó w  zło tych , 4 0 0 -  
m iljo n o w e j p o ż y c z c e w ło sk ie j ,  
rozporządzeniach  p . P rezyden ta, 

usta lających sta tu t B anku i za  
m ykających kredy t dla skarbu  

państw a w P .K .K .P . i w  resum e  
stw ierdza, że stab ilizacja m ark i 
dała w zględną stabilizację cen , 

podniesien ie w artości obiegu  
pien iężnego , pow iększen ie kre ­

dytu  dla  potrzeb  życia  gospodar­
nego  oraz  zdobycie  drogą  zad łu ­

żen ia w P K . K . P . na zrów no ­
w ażen ie deficy tów  budżetow ych  

z roku zeszłego i niedoborów 7 
w  styczn iu  i lu tym  r.b . sum y 104  
m iljony  franków  zło tych . D alszy  

rezulta t — - to osiągn ięcie w sku ­
tek tego iów now rag i budżetow ej 
4 m iesięcznego  okresu , który  za ­
m ykam y przew yżką dochodów 7 

90 m iljonów  zło tych przy ogól­
nej sum ie w ydatków  478 m iljo ­
nów 7 zło tych  i dochodó w  573 m i­
ljony zł O m ów iw szy osta tnie  
spraw ozdan ie B anku P olsk iego  
referen t dochodzi do w niosku , 
że w yszliśm y  z okresu  stab iliza ­
c ji kursu  m ark i, w chodzim y  zaś  
w 7 okres refo rm y w ralu tow ej i 
przy całym w ysiłku spo łeczeń ­
stw a, rządu  i sfer gospodarczych  
m usim y utrzym ać a l p a r i kurs  
zło tego i nie m ożem y doprow a ­
dzić do z.m niejszen ia się jego si­
ły kupcze] na rynku w ew nętrz­
nym . P rzechodząc  do  om ów ien ia  
długów 7 polsk ich , referen t poda- 
je zestaw ien ie zad łużenia w e ­
w nętrznego oraz długów  zagra- 
niczych państw a. S tan zad łuże-

nian ia w ew nętrznego w  dniu 1 . 
m aja  w yraża się sum ą 121 m iijo - 

nów , zaś pozycja długów  zagra­
nicznych da  je 1470 m il  jonów  
zło tych N astępn ie referen t zaj­
m uje się ' zagadn ien iem  rów no ­
w agi budżetow ej na  rok  bieżący , 
posiłku jąc się następu jącem i da  
nem i: łączna sum a w ydatków  
państw ow ych w w ysokości w y ­
żej w spom nianej oraz w ydat­
ków ' przesięb io rstw nie znajdu ­
jących pokrycia w w ysokości 
101 m il  jonów 7 zło tych  w yraża się  
pozycją 1582 m iljonów zło tych. 
P okrycie te j sum y m am y w  do- i

te  „ D o M “ n o  P o n o .
S k a r b  P a ń s tw a p o n o s ił m ilja r d o w e  

a  N ie m c y b y li fa w o r y z o w a n i.

k i u d z ie la n ia k r e d y tó w  o b c y m  

p o d d a n y m N ie m c o m .

M inisterstw o R . i D . P . zorjen-  
tow aw szy się z w iosną 1923 r,  
jak w ie lk ie s tra ty  p o n o s i S k a r b  
P a ń s tw a , w ydało  polecen ie 5-go  
m aja 1923 r. zakazu jące  u d z ie la ­

n ia p o u u lm y c h  k r e d y tó w . P ole  
cen ie to odebrał dyrek to r lasów 7 

w 7 T orun iu p . W a c ła w ik i 
n ie p o d a ją c g o d o w ia d o m o śc i 
p o d w ła d n y ch o r g a n ó w , u d z ie la ł

Z  K R A J U .

G ie łd a  d r z e w n a w  B y d g o sz c z y .

B Y D G O S Z C Z , 5 . 6 .
Izba H andlow o  - P rzem ysłow a  

w B ydgoszczy przystąp iła do  
zorgan izow ania giełdy drzew nej  
w  m yśl zezw olen ia M . H . i P . —  
F akt pow yższy pow ita ją zain te ­
resow ani z radością .

N o w a  z n iż k a  c e n  w ę g la .

V /A R S Z A W A , 5 . 6 .

O brady  nad  obniżen iem  podat­
ku w ęglow ego dobiegają szczę­
śliw ie do końca, liczyć się  H ale  
ży w kró tce ze zn iżką w ęgla .

Z a stó j  .w  m y d le .

W A R S Z A W A , 5 . G .
O gólny kryzys przem ysłow y  

dotknął siln ie nasz przem ysł 
m ydlarsk i.. Z astó j i ceny  zn iżko-  
w e. —  K orzystne oferty ze stro ­
ny  fabryk nie znajdu ją  przy jęcia  
u . odbiorców .

U r u c h o n d e n ie fa b r y k i c e lu lo z y .

W Ł O C Ł A W E K , 4 . 6 .
W łocław ska fabryka celu lozy  

została uruchom iona w tych  
dniach i zatrudn ia już 650 pra  
cew ników .

N o w e  k r a c h y  b a n k o w e .

,,B altische P resse“ donosi że  
znany W iedeńsk i L om bardbank  

zg łosił upad łość . W osta tnich  
dniach w ypow iedziano bankow i  
liczne w kłady zagran iczne, któ ­
rych  nie  m oże  w ypłacić . T rudno ­
ści płatn icze przyp isu ją lekko ­
m yślnem u. zaangażow aniu się  

w  kredy ty przem ysłow e i inw e ­
stycy jne oraz „naciągn ięcie 14 
przez b . głów nego  akcjonarjusza  
B ronnera , który  w inien  jest ban ­
kow i 80 nul  jardów  k . a.

W r G dańsku znalazł się rów ­
nież w  trudnościach płatn iczych  
„O stbank 44 a to z pow odu strat 
na efek tach . P rzestroga dla na  
szych kierow ników insty tucy j 

bankow ych .

K r y z y s w  a u s tr ia c k im  p r ze m y ­

ś le  c h e m icz n y m .

W IE D E Ń , 5 . 6 .
A ustrjack i przem ysł chem i­

czny przeżyw a b . pow ażny kry ­
zys z braku odbiorców i silnej 
konkurencji zagran icznej.

C eny w ykazu ją sta le tenden ­
cję zn iżkow ą. U padłości szerzą  
się .

R ząd udziela kredy tu  kupcom  

drzew nym , aby ułatw ić im  na ­
byw anie w iększych ilości drze  
w a w  lasach  państw ow ych , przy  
ogóln ie panu jących trudno ­

ściach finansow ych . Z apłatę na- 
leżytości za zakup ione drzew o  
rozłoży ło M inisterstw o R oln i­
ctw a i D óbr P aństw row rych  w r ten  

sposób , że kupujący płaci 7*  
część należnej kw oty do 14 dni > ;

d a le j k r ed y tó w  b e z ż a d n y c h  z a ­

s trz e że ń  w  m a r k a ch  p o lsk ic h .

N astępstw a udzielanych kre ­
dytów  było tego rodzaju , że za  
zakup ione w  czasie o d  l is to p a d a  
1 9 2 2  r . po  przeciętnej cen ie o k o ło  
2 0 0 ty s . m k . p . z a 1 m 3 , płacili 
kupcy 7 n a le ż y to śc i d o p ie r o 1 . 
p a ź d z ie r n ik a 1 9 2 3 r ., w ów czas  
gdy cena 1 m 3 d r z e w a w ynosiła  

o k o ło  8  n d ljo n ó w  m k p .

N ajw yższa Izba K ontro li do ­
w iedziała się o tych naduży ­
ciach  w jesien i i przeprow adziła  
w rraz z głów nym inspek to rem  
M inisterstw a R  i D . P . śc is łe  d o ­

c h o d z e n ia w  l is to p a d z ie i g r u ­

d n iu  1 9 2 3  r ., stw ierdzające jasno  
n ie le g a ln e  p o s tęp o w a n ie p . W a -  
c ła w ik a . N a sku tek tych docho ­
dzeń z o s ta ł a r e sz to w a n y serde­
czny p r zy ja c ie l p . W a c ła w ik a , 
n a d le śn ic z y z G o łą b k a p . K o tu ­

la N ie m ie c z p r u sk ie j s łu ż b y  
p a ń s tw o w e j , u którego p . W a ­
cław ik sta le g o śc ił i nie zauw a ­
ży ł popełn ianych tam  w ie lk ic h ,

po zatw ierdzen iu sprzedaży  
przez dyrekcję lasów 7 państw o ­

w ych , a 7 ':> w olno było kredy to ­
w ać dyrekcji lasów 7 w  r. 1923 do  
1-go październ ika. K redy t otrzy ­
m ać m ogli ty lk o  o b y w a te le  P a ń -v v ' 3 • • ’A -L IC IV -  I jm U  V U J  T T  Ł '-

chodach zw yczajnych~ adm in i-  jS|w a P o lsk ie g o , zaś n ie b ę d ą c y

stracji w  w ysokości 859 m iljo ­

nów zło tych ,
w r sum ie 374 m il  jony zł., oraz  
w dochodach przedsięb io rstw ’ i 
m onopolów  w  w ysokości 178 m i­
lionów  zł., co w  sum ie daje 1422  
m iljonów  zł. D eficy t zatem  w y ­
nosi R IO m iljonów  zł., ściśle zaś  
przy uw zględn ien iu zaokrąg leń  
liczbow ych uży tych  w  streszcze­
niu w ynosi on  IG O  024  747 zł. D e­
ficy t ten w zrośn ie jeszcze o ja ­
kichś 70 m iljonów , gdyż jak się  
okazało niek tó re sum y 7 docho ­
dów należy zm iejszyć, jednak  
nie ulega w ątp liw ości że cały  

ten deficy t będzie całkow icie  
pokry ty  w pływ am i nadzyczajny  
m i, na które w dalszym ciągu  
sw ego przem ów ien ia p . Z dzie-

nadzw yczajnych
o b y w a te la m i o b o w ią z a n i b y li  

w płacić c a łą  n a le ż y to ść d o  8  d a l  
po zatw ierdzen iu sprzedaży . L o  
w ńosny  1923 r . z a p o m n ia n o  o  d e ­

w a lu a c j i i jak iem kolw iek  zabez ­
pieczen iu się przed o lb r z y m ie -  

m i s tr a ta m i, jak ie m usiały  w y ­
niknąć ~f. tego pow odu dla S kar­
bu P aństw a.

P om orska  dyrekcja lasów  pań  
stw ow rych w  T orun iu udziela ła  
w sz y stk im  k u p u ją c y m  b e z ż a d ­

n y c h z a s tr z eż e ń najw iększych  
dopuszczalnych k r e d y tó w  i na  

n a jd łu ższ y  o k r e s , pro tegu jąc ró ­
w nocześn ie przy sprzedażach  
f ir m y  n ie m ie c k ie . S zereg nad le ­
śn iczych przy zaw ieran iu kon ­
trak tów przyznaw ało k u p u ją ­

c y m  k r ó tk o te r m in o w e k r e d y ty ,

chow sk i w skazu je , podkreślając  ;na które kupcy god^d li się i w a
ściśle, że dochody państw ow e  

zw yczajne i nadzw yczajne w  su  
m ie 1422  m ilj. zł. pokryw ają  cał- . 
kow icie  zw yczajne  w ydatki pań-  
stw 7ow e w  sum ie 1247 m iljonów  
zł. U w zględn iając to w szystko , : 
należy stw ierdzić , że obecny  bu ( 
dżet jest zrów now ażony jako  
plan  gospodark i państw a na  rok  

bieżący  ,
D alej pos. Z dziechow sk i za ­

trzym uje się dłużej nad zaga ­
dnien iem oszczędnościow em i 
stw ierdza, że w 7 dziedzin ie  oszeżę  
dności rzeczow ych  dokonano  już  
w iele , jednak nadal nacisk naj­
w iększy należy położyć na osz ­
czędności w dziedzin ie osobo ­
w ej. \V  końcu  sw egx>  przem ów ie ­
nia referen t om aw ia pro jek t u- 
staw y skarbow ej na rok 1924 i 
zm iany , w prow adzone do tego  

pro jek tu przez kom isję budżeto ­
w ą. —  N a porządku obrad na ­
stępnego posiedzen ia , które w y ­
znaczono na w torek godz. 4 po  
poł. jest expose prezesa R ady  
M inistrów i m inistra skarbu  
p . G rabsk iego .

runk i te p o d p isy w a li, a d y r e k ­

c ja w  T o r u n iu p o m im o z ło ż o ­

n y c h  z o b o w ią z a ń  k u c p ó w , przy ­
znaw ała*  im , m ając zastrzeżone 
praw o o s ta te c z n e g o z a tw ie r d z e ­

n ia u m ó w , n a jd łu ższ e d o p u sz ­

c z a ln e k r e d y ta t .j . d o 1 -g o  p a ź ­

d z ier n ik a  1 9 2 3  r . i to  przy  sprze ­
dażach  dokonyw anych  już o d  l i­

s to p a d a 1 9 2 2 r . K redy ty te do ­
sta li n ie ty lk o obyw atele P ań ­
stw a P olsk iego, ale b y ły  w y p a d -

P . K otu la s ie d z i z a m k n ię ty  

w  C hojn icach , p . W acław ik z a ­

w ie sz o n y  w  c z y n n o śc ia c h . U trzy  
m uje jednak w szystk ich w  tem  
m niem aniu , że p o z o sta n ie  n a d a l  
na dotychczasow em  s ta n o w isk u .

O becn ie z ram fen ia M inister­
stw a R . i D . P . baw i od 2 tygo ­
dni w  D yrekcji lasów  w  T orun iu  
specjalna kom isja , która prze­
prow adza w te j spraw ie ścisłe  

dochodzen ia .

AlbDficzycę moNajq Jaego prezjtfenta.
A T E N Y , 6 . 6 . (P A T ) 

P ow stańcy albańscy zam or­
dow ali prezyden ta albańsk iego w  
zgrom adzen ia narodow ego  F ras- z T urcją .

sarT ego i prezesa  kom isji, która  
ubieg łego m iesiąca zaw arła  

A ngorze so jusz przy jaźn i

(OiuMd sportowe
P A R Y Ż , 6 . 6 . (P A T ) dzy  H oland ją a  U rugw ajem  zw y  

dzisie jszych zaw odach cięstw o odniósł U rugw aj w  sto - 

olim pijsk ich piłk i nożnej pom ię- sunk  u  2:1 (0 :1 ).
w

[■■ ■II.
G eneralna D yrekcja L oterji  

P aństw ow ej ogłasza, że ciągn ie ­
nie H l-ej klasy  9-ej P olsk iej P ań  
stw ow ej L oterji K lasow ej odbę­
dzie się publiczn ie w e w torek i 
środę, dnia 10 i 11 czerw ca 1924  
r o godz. 8 .30 zrana w  W arsza-

Mn! taołosek
W A R SZ A W A , 6 6 . (P A T ) 

P oselstw o rum uńsk ie nadsy ia  
nam  następu jący kom unikat : -  
P oselstw o rum uńsk ie zaprzecza  
w iadom ościom podanym przez  
niek tóre agencje te leg raficzne o  
rzekom ej rew olucji, jaka m iała  
w ybuchnąć w B ukareszcie pod  
kierunk iem generała A varescu , 
który  m aił sk łon ić kró la  i preze­
sa rady m inistrów  B ratianu do  
ustąp ieaia . N ajzupełn iejszy spo-

w ie przy ulicy N ow y Ś w iat nr. 
70 (B iuro G eneralnej D yrekcji 
L oterji P aństw ow ej) w obec ko ­
m isji rządow ej przy  w spółudzia ­
le i pod kontro lą dw u  obyw ateli 
m iasta przez prezyden ta m iasta  
zaproszonych .

i Mmii * Rumunii.
kój panu je w  całe j R um unji. —  
Z daje się być jasnaem , że te fa ł­
szyw e w iadom ości po przesa  
dnych w iadom ościach, jak ie  
krąży ły w spraw ie w ybuchu  
w B ukareszcie jednego sk ładu  
am unicji, stanow ią część kam - 
pan ji tendency jnych pogłosek, 
rozpow szech ianych przez nie ­
przy jació ł R um unji i speku lan ­
tów  giełdow ych .

l inji
W A R S Z A W A , 6 . 6 . (P A T )

Jak donoszą dzienn ik i, zosta ł 
ustalony następu jący  sk ład  dru ­
żyny piłk i nożnej na zaw 7ody  
m iędzypaństw ow e z A m eryką: 
w  bram ce L oth (P o lon ja), w  o- 
bron ie G intel (C racov ia), M ar­
kiew icz (W isła), pom oc S tyczeń  
(W isła), S ikorsk i (C racov ia) i

S pojda (W arta), atak  B alcer ^W i 
sła , K uchar (P ogoń), S talińsk i  
(W arta), B acz (P ogoń), A dam ek  
(W isła).

W A R S Z A W A , G . 6 . (P A T )
D zienn ik i donoszą, że w  dniu  

22 bm . m a nastąp ić spo tkan ie  
drużyn reprezen tacy jnych P ol­
sk i i F rancji w  Ł odzi.

W iadom ości 
finansow o  -gospodarcze
P r o je k t ta r y fy  c e ln e j w  A u str j i 

W IE D E Ń , 2 . 6 .
P o dw uletn ich z górą przygo ­

tow aniach  w m iósł rząd  do  parla­
m entu pro jek t now ej tary fy  cel­
nej, która przew idu je w ydatną

kala  się z b . ostrą kry tyką  u  sfer 
zain teresow anych .

T o w a r z y stw a a k c . w  C z e c h a c h .

P R A G A , 3 . 6 .
D o 31 grudn ia 1923 istn ia ło

podw yżkę staw ek na im porto -  |W  C zechach  1193 T ow . akc. o ka-  
w ane tow ary . N ow a tary fa spo t-  |p ita le akcy jnym  5824 m iljonów .

W a r sz a w a  6 . V I . 1 9 2 4  r .

W a lu ty .

G o tó w k a .

D olary S t Z i. 5 ,18 ’/2 , 5 .21 , 5 ,16  •)*
F rank i belg ijskie  —  —

, francusk ie  —  —  —
„ szw ajcarsk ie  —  —  —

F unty ang ielsk ie  22 ,37 1/2 , 22 ,24 , 23 ,13
K orony austr. —  —

„ czesk ie 15 ,25 , 15 ,32 , 15 ,18*
,  w ęgiersk ie — — —

L ei rum uńsk ie — — —
L iry w łosk ie — — —  
viiljonów ka 1 ,48

P ożyczka dolar. 2 ,72
B ony zło te 0 ,68 , 0 ,63
P ożyczka zło ta 7 ,20

D ew izy .

B elg ja 22 ,73 , 22 ,39 , 23 ,67  •  
B erlin — — —  

B udapeszt — — —  
B ukareszt — — —  
G dańsk — — — ' 
L ondyn 22 .37 I/2 , 23 ,33 , 22 ,24  *  
N Jork 5 ,18 ł/» . 5 ,31 , 5 ,16  *
P aryż 26 ,45 , 26 ,’8 , 25 ,92*
P raga 15 ,25 , 15 ,32 , 15 ,18*
S zw ajcaria 91 ,15 , 91 ,60 , 90 ,7®  *
W iedeń 7 ,35 , 7 .28*
W łochy 22  52 , 22 ,64 , 22 ,41  *

*) P ierw sze cyfry - transakcje , dru ­
gie - sprzedaż, trzecie - kupno,

A k c je .

D yskontow y 5 ,20 5 ,25
H andlow y % 50
K redy tow y 0 ,65 , 0 ,70 , X I 0 ,50
D la H andlu i P rzem ysłu 1 ,50 , 1 ,65
C erata 0 ,35
S ole 5 ,50
G rodzisk 1 ,45
K ijew sk i 0 ,32 , © ,?5 , 0 ,30
P uls 0 ,40 , 0 ,41
S p> ess l,lo , 1 ,15
W ild t o ,13 , o ,2o , o ,19
Z gieiz 2 ,4o , 2 ,3o , 2-4o
E lek tryczność 1 ,35 , 1 ,55
P . T . E . o ,25
W ęgiel 4 ,jo , -ł,9o 1 , 2 , 4 , 

P oiska N afta o ,6o
N cbel l,4o , 1 ,55 , 1 ,43
C egielsk i o ,65 , o ,72 , o ,7o
F  tzner 4 .25 , 4 ,—  4 ,1  o
L ilpop o ,65 , o ,67
M odrzejów  4 6 ,25 , 3 , 6 ,4o
N orb lin o ,65 . o ,68
O rtw ein o ,31
K onopie o ,37 , o ,5o
Z aw iercie 32 ,19 ,
Ż yrardów  31 ,5* , 33 ,— , 32 ,— • 
B orkow sk i 1 ,25 , 1 ,26 , 1 ,25
Jab łkow scy o ,  17 , o ,21 , o ,2o  
S yndykat 2 ,8o , 2 ,5 '', 2 ,65
W ysoka 4 ,oo
Z achodn i 2 V I l,8o 2 l,9o

Z w . S p. Z arobk . 4 ,oo , 4 ,35 , 4 ,15  
Z w iązku Z iem ian o ,3c  
P rzem ysłow ców  P olsk ich o ,25  
H andlow y P ozm ń 3 ,4o  
K abel 1 , o
S iła o ,65 , o ,5o , 0 ,62
C hodorów  5 ,o5
C zersk o ,6o , o ,7o , 
C zęsteeice 2 ,5o  
G osław ice l,6o , l,5o  
M ichałow  o ,5o , o ,65  
C ukier 4 ,o5 , 3 ,9o
F irley o ,55
Ł azy o ,16
O strow ieck ie 7 ,5o , 7 ,25
P arow ozy 0 ,37 , o ,35
P ocisk 1 ,6 ® , l.S o , 1 ,6 5
R ohn IV  o ,4o
R udzk i l,4o 2 , l,4o l,5o 3 , 1 ,5 0 , l ,3 o , 

l,4o  A
S tarachow ice 2 ,7o , 2 ,6 8 , 2 ,fo  
U rsus 1 ,5 5 , 1 ,45 lii l,3o , 1 ,2 5  
Z ielen iew sk i 11 .5e, lo ,5o , 11 ,00  
P olsk i L loyd o ,2o , 0 ,25  
Ż egluga o ,21 V III o ,17 , o ,1 3  
H aberbuch 5 ,15 , 5 ,00 , 5 ,15  

K lucze o ,35
M irków o ,73

S piry tus 1 ,55 , l,5o
C entrala R oln ików 0 ,4o

P o z n a ń , 6 . V I . 1 9 2 4  r .

P oznańsk B ank Z iem ian 1 ,15
M łynarzy 0 ,40 , 0 ,45
A rkona 1 ,20
B row ar K rotnszy tsk i 2 ,50
C entrala R olników  0 ,45
G aroarn ia S aw ick i 0 ,25
H artw ig K antorow icz 2 ,45
G oplana 1 ,80
Z jedn . B row ary G rodzisk ie 1 ,50
H urtow nia Z w iązkow a 0 ,20

H erzfeld V icto rias 3 ,15
L ubań 57 ,10
D r. R om an M ay 35 ,34
P iechcin 4 .60
P łó tno 0 ,40
P oznańska S p. D rzew na 1
T artak w e W rześn i 0 ,15
U nja 5 ,7 5
W ytw órn ia C hem iczna 0 ,3 5

T endencja bez zm iany .

G d a ń sk , 6 . V I . 1 9 2 4  r .

W arszaw a 111 ,47 , 112 ,03
Z ło ty 111 ,47 , 112 ,53  
N . Jork — —
L ondyn 25 ,—  
W iedeń — —

P aryż 29 ,17 , 26 ,33
P raga — —
S zw ajcarja 101 ,75 , 102 ,25
B elgja — —
H oland ja 116 ,70 , 117 .80

G ie łd a z b o ż o w a .

W a r sz a w a , 6 . 6 24 r.
O w ies K ongr. iadalny 13 ,78 , 13 ,30
P szen ica „ — —
Ż yto „ — —

T endencia zn iżkow a, obro ty słabe.

P o zn a ń , 6 6 . 24 r.
Ż yto lo ,lo , 11 ,10

P szen ica lo ,75 , 2o ,75

Jęczm ień sw . 11 ,10  
Jęczm ień  br 12 ,oo . 14 ,0®  
O w ies 12 .10 , 13 ,10  
M ąka ży tn ia 16 ,8o , 18 ,80  
M ąka pszenna 83 ,00 , 35 ,00  

O spa ży tn ia 8  oo  
Z iem niaki jad . 3 ,oo , 3 ,35 . 

Z iem niak i fabr. 2 ,6o
T endencja słabsza-
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J a k  s ię  o d b y w a  a g ita c ja  
p r z e c iw  P a ń s tw u  

R o z p o w s z e c h n ia  s ię  w ia d o m o ś c i 
fa łs z y w e  o  b ila n s ie  h a n d lo w y m  P o ls k i

N ie s ły c h a n ie  w a ż n y  w y r o k  
s ą d u  a m e r y k a ń s k ie g o edcbaZYXWVUTSRQPONMLKJIHGFEDCBA

ek sp o rto w y ch czesk ich , o  1 2  —  
2 2 .4 p ro c- o d ta ry f au striack ich  
i o 1 4 —  1 3 6 -3 p ro c- o d ta ry f  
n iem ieck ich g d y ch o d zi o n aj­
w ażn ie jsze arty k u ły ek sp o rto ­
we.

B ałam u tn e arg u m en ty , n ieo -  
p arte n a jak ich k o lw iek b ąd ź  
p o d staw ach

szerzą niepotrzebny niepokój
i w y zy sk iw an e są n a n iek o ­
rzy ść  P o lsk i p rzez p rasę zag ra ­
n iczn ą —  d la teg o p ro w ad zen ie  
p o d o b n ej ag itac ji jest

działaniem na szkodę 
Państwa

i p o w inn o b y ć tęp ion e n a  ró w n i 
ze zw y k ły m  b o lszew izm em .

Z k o n serw aty w n y ch k ó ł b o l­
szew ick ich , in acze j zw an ych  
,.JL ew ia tan em “ , ro zp u szcza się  
a larm u jące w iad o m o śc i o rze ­
k o m ej b ierno śc i n aszeg o b ilan ­
su h an d lo w eg o , p o w ięk sza jące j  
zad łu żen ie  zag ran icą , i o  jak o by  
g ro źn ym zasto ju , p o tęgo w a­
n y m  w y so ld em i ta ry fam i k o le­
jo w em u

Z  teg o  p o w o d u  zazn aczy ć n a ­
leży , iż p ierw szy  k w arta ł r. b . 
d ał p rzew y żk ę w y w o zu n ad  
p rzy w o zem , co się zaś ty czy  
m iesięcy k w ie tn ia i m aja to  
b rak n arazie d an y ch sta ty ­
sty czn y ch , k tó reby u p raw n ia ły  
d o w y sn u w an ia w n io sk ó w o  
n iep o m y śln o śę i b ilan su h an d lo ­
w eg o. D la k w ie tn ia zn an a jes t 
jed y nie ilo ść d ek laracy j w w o ­
zo w y ch  i w y w o zo w y ch , o p ie­
rać się jed n ak n a n ie j d la w n io ­
sk o w an ia n ie m o żn a .jak p rzer 
k o n an o się n a sty czn iu  i lu ty m  
r- b * : w  sty czn iu n a p o d staw ie  
ilo śc i d ek larac ji o b liczo no p ro ­
w izo ry czn ie  w y w ó z w  su m ie  6 7  
m iljo n ó w z ł., p rzy w ó z zaś n a  
8 0 m iljo n ó w  z ł. —  czy li d eficy t 
m iał w y n o sić 1 3 m iljo n ó w z ł-, 
ty m ćzasem  o sta teczn e o b licze ­
n ia d o w io d ły , iż w y w óz w y - 

' n ió s 1 ' 9 7 m iljon ó w  z ł* , p rzy w ó z  
zaś 8 1 m iljo n ó w  z ł„ a w  rezu l­
tac ie zam iast o czek iw an eg o  d e ­
ficy tu 1 3 m iljon ó w  z ł.

uzyskano nadwyżkę 16 
milionów zł* 

T o sam o b y ło w  lu ty m *
C o się ty czy  n astęp n y ch  m ie  

sięcy to tran zak c je w alu to w e  
n a*  g ie łd ach p o lsk ich w c iąg u  
k w ietn ia i m aja b y n ajm n ie j n ie  
zn am io n u ją u jem n o śc i b ilan su , 
p rzec iw n ie p o k ró tk o trw ałem  
zm n iejszen iu się w ielk ich zap a ­
só w  w alu to w y ch n astąp ił p o d  
k o n iec m aja

znowu dalszy Ich wzrost
C o d o d ru g ieg o arg u m en tu , 

iż h o ro sk o p y  w y w o zo w e h am o  
w an e są p rzez ta ryfy  k o le jo w e, 
to zazn aczy ć n ależy , iż

tania polska jest niższa 
o d 1 1 d o 2 5 .5 p ro c , o d ta ry f  

s u ■■im ... ....... ii ,■

* N a  łe b , n a  s z y j®
B iu le ty n  g ie łd o w y

WARSZAWA, 6- VI.
N a  w czo ra jszem  zeb ran iu  g ie l 

d o w em p rzew aża ła ten d en c ja  
zn iżk o w a. T y lk o  n iek tó re  ak c je  
k u  k o ń co w i o siąg n ę ły  lek ką  p o ­
p raw ę k u rso w ą.

W  g ru p ie b an k o w ej n ajb ar­
d zie j sp ad ły ak c je B an k u H an ­
d lo w eg o , S p ó łek Z aro b k o w y ch ,  
P rzem y sło w có w  P o lsk ich , d la  
H an d lu i P rzem y słu , Z jed n . 
Z iem  P o lsk ich i Z ach o d n ieg o -  
M o cn iej n o to w an o  P o lsk i B an k  
P rzem y sło w y .

Z  ch em iczn y ch n ajw ięcej u -  
c ierp ia ł K ijew sk i, w d alszy m  
c iąg u zn iża jąc sw ó j k u rs o 2 0  
p ro c . C u k ro w e słab ie j n a ca łe j 
h n ji- W ęg lo w e i cem en to w e u -  
trzym an e, d rzew n e —  b ez o -  
b ro tó w - Z n afto w y ch m o cn ie j

S ęd zia F in ch z .A p p ella te D i­
v isio n  o f th e S u p rem a C o u rt o f  
N ew Y o rk “ w y d ał w y so ce in ­
te resu jącą d ecy z ję w  sp raw ie  
n ie jak ieg o B o ris N . S o k o loffa  
p rzeciw  „N atio n al C ity  B an k  o f  
N ew  Y o rk“ - S o k o lo ff p o szu k u je  
n a N atio ffia l C ity B an k 3 0 .2 2 5  
d o laró w , k tó re w  sw o im  czasie  
zo stały z-o żo n e w p etersb u r­
sk im o d d zia le w sp o m n ian eg o  
b an k u - W y ro k o p iew a  w  ty m  
sen sie , że „N atio n a l C ity  B an k 4* 
jes t o d p o w ied z ia ln y za w k ład y ,  
z ło żo n e w  ty m  o d d zia le teg o ż  
b an k u , zu p ełn ie n ieza leżn ie o d  
tryb u  p o stęp o w an ia rząd u so ­
w ieck ieg o  z  ,,N ation a l C ity  B an  
k iem “ -

P o w yższa d ecy z ja m a b ar-  
j d zo w ażn e zasad n icze zn acze ­

n ie d la o b y w ate li p o lsk ich , k tó -

rzy tak jak S o k o lo ff m ieli ra ­
ch u n k i b ieżące w ty m że B an ­
k u , a k tó rzy  o d  n ieg o  d o tąd za* 
d o śću czy n ien ia o trzy m ać n ie  
b y li w  stan ie . O p ró cz teg o p o ^  
w y ższy  w y ro k  m o żn a  sto so w ać  
ró w n ież i d o  sp raw  p o lsk ich o - 
b y w ate li p rzeciw to w arzy ­
stw o m  u b ezp ieczen io w y m  am e­
ry k ań sk im , k tó re  n a te ry to riu m  
p ań stw a n aszeg o p rzed w o jn ą  
d ziała ły , a  k tó re  o b ecn ie  p rem ji 
w p łaco n y ch  w  sw o im  czasie w  
z lo c ie n ie ch cą zw racać w e ­
d łu g  p ary te tu z ło ta -

Z w y ro k iem  sęd z ieg o F in ch a  
m o żn a zap o zn ać się szczeg ó ło ­
w o z o d p isu , zn ajd u jąceg o się  
w " re fe rac ie ek o n o m iczn y m  w y ­
d zia łu p raso w eg o w  m in iste r- 
ju m sp raw zag ran iczn y ch .

S E J M

N o w y  z a m a c h  c ie m n e g o  c h ło p s tw a  o d p a r to  z w y c ię s k o

WARSZAWA, 6- VI* (rych został przez Sejm wyda- 
Wczorajsze posiedzenie Sej- ny.

S tan o w czo m ają za k rd tk ą  
p am ięć!

m u , w b rew  p an u jące j p o w szech  i Jest to stan o w isk o zasad n i- D łu ższą d y sk u sję w y w o ła ła  
m e  o p in ii, m iało  p rzeb ieg  zu p eł- ! cze , jed n ak że p o n iew aż o b ecn ie ; u staw a o  

n ie sp o k o jn y  i n ie b y ło  zak łó ca zaszed ł tak i w y p ad ek z p o s* !
n e żad n y m g o rszący m za i- ! S tań czy k iem , p rze to p - m ar  
śc iem n a w zó r „w y m ian y sza lek zak om u n ik u je tę sw o ją  
zd ań “ . jak ą n as u raczy li w e ! o p in ję p . m in istro w i sp raw ied ll 
w to rek p o s- W asy ń czu k i S a* w o ści.
w iek i*  N aw et w n iosek P . P - S *  i T o k ró tk ie o św iad czen ie p o s*  
w  sp raw ie ro zstrze lan ia łó d ź- w y słu ch a li z rezw y k łem  za in -  
k ieg o k o m u n isty E n g la n ie w y te reso w an iem , p o czem  p rzy stą -  
w o la ł g o rę tszy ch o k rzy k ó w i p io n o d o sp raw o b ję ty ch p o *  
sp rzec iw ó w , ch o ciaż ten p u n k t rząd k iem d zien n y m *
p o rządk u d zien n eg o , p rzed sta* P o ś* M arek (P . P * S * ) re fero - 
w iał p o d  w zg lęd em  sp o k o ju  n aj w ał u staw ę
w ięk sze n ieb ezp ieczeń stw o * 0 orvwatnem prawie miedzy-w ięk sze n ieb ezp ieczeń stw o *

N a w stęp ie p * m arsza łek R a- narodowem i miedzvdztetaico- 
ta j p o ru szy ł n iezw y k le d la p o -; • •• wem. .......
słó w  w ażn ą sp raw ę. M ian o w i-I P o n iew aż w y n ik ła tu ró żn ica  
c ie, o d p o w iad a jąc n a zap y tan ie zd ań , co d o arty k u łó w  trak tu -  
p o s- B arlick ieg o , czy p ro k u ra* jący ch o m ałżeń stw ie , p rzy ję to  
to r m a p raw o ro zszerzy ć o sk ar w n io sek k o m p ro m iso w y p o s- 
żen ię p o sła , w y d an eg o p rzez S aran ieck ieg o (P iast) i o d esła*  

czy n y , p * n o u staw ę z p o w ro tem  d o k o - 
m isf p raw n iczej-.

N astęp n ie , p o m im o  sp rzeciw u

S ejm  za o k reślo n e _ . 
m arsza łek o św iad czy ł, iż  

jes t to n iedo p u szczaln e .
P o se ł m o że b y ć 'śc ig an y je - K W V Bp ’,a ! -W y zw o len ia" ,  
„n ip „  « v n v  T n o w od u  k tó - k tó re w ido czn ie w d em ag o g ud y n ie za czy n y z p o w o d u k tó *

z  d n ia  5  c z e r w c a
n o to w an o  N o b la- A k cje m eta lu r  
g iczn e  —  n ie jed no lic ie . P o p raw ę  
u zy sk a ły : O stro w iec , P aro w o ­
zy , P o cisk , N o rb lin i Z ie len iew ­
sk i, zresz tą b ard zo n iezn aczn ą . 
In n e p rzew ażn ie zn iżk o w ały .

Z w łó k ien n iczy ch K o n o p ie  
sp ad ły  o 2 5 p ro c ., Z aw ierc ie d o  
3 0  i p ó ł z ł-, zaś Ż y rard ó w  o  p o ­
n o w n e 1 5 p ro c- —  d o  3 1 z ł. H an  
d lo w e zn iżk o w e. O b ro ty m in i­
m aln e . S p o ży w cze co k o lw iek  
m o cn ie j-

N a ry n k u w alu to w y m w ięk ­
szy ch zm ian n ie zan o to w an o z  
w y ją tk iem  zn iżk i fran k a fr. —  
p rzy ten d en c ji o g ó ln e j słab sze j. 
P ap iery  p ro c- p ań stw o w e  —  n i­
że j- 4 i p ó l p ro c- lis ty  zastaw n e  
z iem sk ie o d d aw an o p o 1 6 i 
1 5  3 /4 z ł. za 1 0 0 rb -

ch ło p sk ie j ch cą się p rze licy to ­
w ać p rzy jęto  w ‘trżecW tzy ta  
n iu n o w elę d o u staw y

•o uposażeniu funkcjonariuszy
' ’ ’ j em ery ­

tów (dodatek mieszkaniowy).
P rzy te j sp o so b n o ści u ch w a-

R z ą d  p o w in ie n  c c r y c h ie j  z r o W  p o r z ą d e k

z  l is ta m i z a s ła w n e m i
P o p rzerach o w an iu zo b o w ią­

zań p rzed w o jen n y ch u m o żliw io  
n o  m ięd zy  in n em i u p o iząd k o w ą  
n ie d raż liw ej sp raw y lits tów  
zastaw n y ch -

P rzerach o w an iu lis tó w  zasta ­
w n y ch p o d leg a ją w ierzy teln o ś­
c i h ip o teczn e w raz, z za leg lem i 
p ro cen tam i, p o czerń su m a ta  
m a b y ć ro zd z ie lo n a  m iędzy  p o ­
siad aczy lis tó w  w y lo so w an y ch  
i n iew y loso w any ch .

Obecnie niema iuż różnicy 
miedzy Ustami wylosowanemu 

i niewylosowanem\
N ie w o lno  sp łacać d łu g ó w  h i­

p o teczn y ch to w arzy stw  k red y ­
to w ych z iem sk ich

listami niewylosowanemi, 
g d y ż łączyłob y to ,ię z k rzy y *  
d ą p o zo sta ły ch w łaśc ic ieli li­
stó w p rzez u m n iejszen ie ak ty ­
w ó w . 1

O b ieg  lis tó w  zastaw n y ch jes t 
n ajczęście j w ięk szy o d su m y  
ak ty w ó w  t- j. w ierzy te ln o śc i h i­
p o teczn y ch T o w arzy stw a K re­
d y to w eg o Z iem sk ieg o . I w  
m iarę im  ta ró żn ica jes t w ięk ­
sza , listy  zastaw n e m ają m n iej­
szą w arto ść-

D la u n ik n ięc ia n ad u ży ć rząd  
oowkńeoi ’wywrzeć nacisk na

to w arzy stw a k red y to w e z iem ­
sk ie w e w szy stk ich d zie ln icach  
P o lsk i, b y o g ło siły czem p rę*  
d ze j

stan aktywów
i ilo ść listó w  zastaw n y ch , zn a j­
d u jący ch  się w  o b ieg u .

O b ecn ie k u rs 4Y2. p ro cen to ­
w y ch

100-rublowych listów zastaw-
—

T o w arzy stw a K red y to w eg o  
.Z iem sk ieg o w y n osi 1 8 z ło ty ch  
t. j. n iesp e łn a 8 p ro c , w arto śc i 
n o m ina ln e j. Jest to o lb rzy m ia  
stra ta , d o ty k a jąca szero k ie sfe­
ry  n aszeg o  sp o łeczeń stw a i za ­
g ran iczn y ch p o siad aczy listó w  
zastaw n y ch - Ś ro d k i zarad cze ,  
są n iezb ęd n e*

D y s k u s ja  
b u d ż e to w a

WARSZAWA, 6. VI.
Jak się d o w iad u jem y ,7 (b )- 

b u d że t n a ro k b ieżący w ejd z ie  
.p o d o b rad y S ejm u d o p iero w  
n ad ch o d zący p ią tek , n ie zaś, jak  
to b y ło p ierw o tn ie p ro jek to ­
wane dn- 3 b. m. we wtorek.

W y p ę d k l m s z c z ą  s ią
O d s ta w ie n i o d  s y n e k u r k a n d y d a c i 

n a  d y r e k to r ó w  B a n k u G o s p o d a r s tw a

K r a jo w e g o  p o k a z a l i , c o  u m ie ją
T eg o  ro d za ju p aszp o rty  m ają  

b y ć u w zg lęd n ian e w w y p ad ­
k ach w y jazd ó w : n a k u rac ję (o  
ile p eten t w y k aże się n iem o żn o ­
śc ią zap łacen ia 5 0 z ł.), w  ce ­
lach k sz ta łcen ia się , n au k o ­
w y ch , h an d lo w y ch , w reszc ie  
u czestn ic tw a w z jazd ach m ię­
d zy n aro d o w y ch  : sp o i  ec  zn y  ch , 
n au k o w y ch i sp o rtow y ch -

D o ty ch czas o p ró cz d ro b n y ch  
zm ian p ro jek t ten n ie o d b ieg a  
w n iczem  o d u staw y stem p lo -  

w ei-
Z asad n icza ró żn ica p o m ięd zy  

n o w o u chw alo n ym p ro jek tem  a  
p ro p o n o w an ą p rzez rząd u sta ­
w ą p o leg a n a tem , że p ro jek t 
p o d k o m isji d o m ag a się w p ro ­
w ad zen ia n o w ej ta ry fy  p aszp or 
to w ej ju ż o d 1 lip ca b . r., g d y  
ty m czasem  u staw a stem p lo w a  
p rzew id y w ała zm ian ę w  o p ła ­
tach p aszp orto w y ch d o p iero w  
trzy m iesiące p o je j u ch w ale­

n iu *
P ro jek tem  p o d k o m isji za jm o ­

w ać się b ęd zie k o m isja sk arb o ­
w a n a d zisie jszem  p o sied zen iu , 
p o czem w ejd z ie o n n iezw ło cz ­
n ie p o d o b rad y p len u m  S eim u - 
P o śp iech ten je$ t ch arak te ry ­
sty czn y . O b rażo n y m w y p ęd - 
k o m  ch o d zi o zm nie jszen ie d o ­
ch o d ów sk arb u i p o m szczen ie 
w  ten sp o só b sw y ch  u ro jo n y ch  

k rzy w d .

Paszporty zagraniczne poraź 
bodajże trzeci absorbowały 
wczoraj sejmową komisję skar­
bową.

P o czą tk o w o sp raw ę tę p o eta  
n o w io m  trak to w ać łączn ie  z  u -  
staw ą o  o p ła tach stem p lo w y ch ; 
w czo ra j jed nak że stan o w isk o  
to  u leg ło  zm ian ie , p o d  w p ły w em  
d y m isjo n lD w an y ch d y rek to ró w  
b an kó w  p ań stw o w y ch , o b ecn ie  
zw in ię ty ch w sk u tek p o w stan ia  
B an k u G o sp o d arstw a K rajo w e ­

g o .
K o m isja ’w y ło n iła sp ecja ln ą  

p o d k o m isję w  sk ład z ie p o s. P u t 
k a , M ich alsk ieg o i R o zm ary n a , 
k tó rzy  w  c iąg u  p o p o łu d n ia m ie ­
li ro zp a try w ać p ro jek t n o w ej u  
staw y p aszp o rto w ej-

C i trze j p o sto w ie szy b k o  w y ­
w iąza li się z ’w ło żo n eg o  n a ich  
b ark i zad an ia  i w y d zie lili z u sta  
w y rząd o w ej o o p ła tach stem ­
p lo w y ch arty k uły , k tó re d o ty ­
czy ły p aszpo rtó w .

W  w y n ik u  d y sk u sji p o d k o m i­
sja p o stan o w iła , że o p ła ta ża  
p aszp o rty  zag ran iczn e p o w in n a  
w y n o sić 5 0  z ł- W o ln e o d  o p ła ty  
są p aszp o rty d y p lom aty czne , 
o raz ro b o tn icze w  w y p ad k ach , 
g d y w y jazd zag ran icę sp o w o ­
d o w an y jest w y łączn ie w zg lę ­
d am i zarob k o ’w em i. P O zatem  
w ład ze m ają w  sp ecja ln em  ro z ­
p o rząd zen iu u sta lić w y so k o ść  
o p ła t za p aszp o rty u lg o w e.

uregulowaniu stosunków 
celnych.

k tó rą re fe ro w ał p o s- G o ściek i 
(Z w . L - N * ). P ro jek t te j u staw y  
m a n a ce lu u zg o d n ien ie ta ryfy  
ce ln e j z p rzep isam i k o n sty tuc ji 
i zm ian ą o b o w iązu jący ch o b ec ­
n ie p rzesta rza ły ch p rzep isó w . 
U staw a  ta d ała sp o so b n o ść p o s- 
F ro stigo w i (k o ło ży d -) d o  w y ­
g ło szen ia p rzem ó w ien ia p ro g ra  
m o w eg o w  im ien iu k u p iec tw a  
ży d o w sk ieg o . M ó w ca p o d d ał u -  
staw ę d ro b iazg o w ej k ry ty ce- 
D y sk u sji n ie u k o ń czo n o .

P o w y słu ch an iu w y w o d ó w  
p o s. P u tk a (W y zw o len ie) Izb a  
zg o d ziła się ze stano w isk iem ^ ig fg rtU n H V  W V S tep  
k o m isji reg u łam in ow ej i o d m ó ­
w iła w y d an ia p o słó w  sąd o m -

W  k o ń cu u ch w alo n o  n ag ło ść  
w n io sk u p o słan k i P rau sso w e, 
(P P S -) w  sp raw ie

zniesiema ograniczeń dla ro* ! „
'g 6 ró d Z ^ ti p rzy g o d y zd arzają się w e  

w szy stk ich p arlam en tach . B ij, ab y ś  

n ie b y l b ity i k w ita!

S p ecjaln o ść w y p ad k u p o leg a  

czem in n em

Max KQhii Do’ethAl do t*wlzl 

toazia nle etipsm, lacz z^ycz^Jnie 
(b -) O sław io n y M ax K o h n p racy o trzy m ał ju ż in stru k c ję  

(d y rek to r „w id zew sk ie j m an u - w  K erun k u w y w arc ia siln eg o  
fak tu ry 4 ') w y jech a ł w czo ra j d o n ac isk u n a . p rzem y sło w có w W  
Ł o d zi, a tam te jszy in spek to r ce lu z lik w id o w ania za ta rg u .

(w ąż) P o se ł M arjan M alin o w sk i (P . 

P 5 .) b . m in iste r w  g ab in ecie M o ra-  

czew sk ieg o , o b ił o n eg d aj o d ro b in k ę p o  

‘sła S tefan a K ró lik o w sk ieg o (k o m u n .).

S zczeg ó ln ego w  tem  n ic n ie m a. le -

posła
d n o cześn ie jed n ak , n asi d w aj m ilu ­

siń scy k o m u n iśc i, tek st sk o n fisk o w an y  

p rzedstaw ia ją m arsza łk o w i S ejm u jak o  

in terp e lac ję d o R ząd u : d laczego p ro ­

k u ra to r sk o n fisk o w ał rzecz tak n ie . 

w in ną i... m ąd rą . P o ^o d csy U n iu ch o ć ­

b y n ag łó w k a tak ie ; in te rp e lac ji, ca . j 

;ły tek st sta je się n ie ty k a ln y i m o żn a

w g o jak o in te rp e lac ję zn ó w  ty m  razem  

O to b ezp o śred n im  n ie- sw o b o d n ie d ru k o w ać .

4< b o tn ik ó w . 1 - •

u d ających się zag ran icę w ce ­
lach zaro b k o w y ch .

O sta tn i p u n k t p o rząd k u  d zień -
n eg o to  w n io sek P . P - S . O P O y m aI p o w o d em  sta rc ia , jes t o b o w iązu - | A le m arsza łek R ata j sp o strzeg ł, że

. g w ałcen ie art* 9 8 k o n sty tu c ji ... ----
ło n o  rezo lu cję , ab y  rząd  zap ew - ‘ p rzez w y d an ie w y ro k u śm ierc i 
n il d o d atek m ieszk an io w y w d o ' n a m o rd ercę Ł u czak a  —  k o m u -  
w o m  p o  in w alid ach o raz w ete* n istę łó d zk ieg o E n g la- N agło ść  
ran o m  p o w stań n aro d o w y ch * u zasad n iał p o s. P rag ier, zarzu -

g w ałcen ie art. 9 8 k o n sty tu c ji o sta tn ia teg o ro d za ju in te rp e lac ja , za-

■ w iera p o p ro stu szereg p o sp o litych  w y . 

zw isk i w y m y śla li. W  ied zio n y d o ­

b ry m  sm ak iem  zak azał o d czy tan ia n a . 

g łó w k a, a tem  sam em  u n icestw ił m o ż-  

p ó w lu b ca ły ch artyk u łó w , k tó re n a- liw o ść b ezk arn eg o p rzed ru k u .

A le p o se ł M alin ow sk i, w ro d zo n ą

.. j ........ - । j0 W y (jd y w y d aw n ic tw o u czy n i za- w ied zio n y c iek aw o śc ią , za jrza ł d o .

k o n sty tuc ją.  \ 'v  reszc ie  P O S - i z lecen iu i u su n ie z k o lu m n y m iej , sk o n fisk o w an ej ’ p rzez m arsza łk a in ,

g ier v ezW U i S ejm , ab y o d m o S k o n fisk o w an e , m o że resz tę d ru - te rp e lad i, p rzek o n ał się , że zaw iera

ran o m  p o w stań n aro d o w y ch * u zasad n iał p o s. P rag ier, zarzu -
W  ten sp o só b w b rew p p . ca jąc p ro k u ra to ro w i i m inistro -  

T o czk o m i S an o jco m , k tó rzy w i sp raw ied liw o śc i, że w ty m  
św ie tn ie w y rab ia ją w  ch ło p ach w y p ad k u p o stąp ili n iezg o d n ie z j. ( 
eg o izm  stan o w y sp raw ied liw o­
śc i stan ie się zado ść*

Z k o le i m in iste r o św ia ty , d r. 
M ik laszew sk i, szy b k o za ła tw ił  
się z in te rp elacją p o s. U tty  
(n iem -), k tó ry  zarzu ca ł rząd o w i 
n iep rzy ch y ln y sto su n ek w o b ec  
szk o ln ic tw a n iem ieck ieg o w  b y  
ły m  zab o rze ro sy jsk im -

C o za zad ziw ia jąca k ró tk o ść  
p am ięc i ty ch n iem có w ! W ciąż  
się sk arżą , a p rzed  w o jną b y li­
b y n as u to p ili w  ły żce -w od y . 
P . m ń rste r M ik laszew sk i cy ­
fram i d o w ió d ł, jak to „u p o śle - 
d zo n e 1 4 jest u n as szk o ln ic tw o  
n iem ieck ie

P . U tta n ie d ał za 'w y g ran ę  
i p o m p aty czn ie o św iadczy ł, że  
z o d p o w ied z i n ie .lest zad o w o ­
lo n y , co b ard zo Izb ę zm artw i­
ło , lecz p rzeb o lała to , jak ró w ­
n ież n ie p rze ję ła  się m n em i m a ­
ło zresz tą u zasad n io n em i sk ar­
g am i n iem ieck iem i.

C i są zaw sze i w szęd zie u p o ­
śled zen i.

jąca w  M ało p o lsce d aw n a u staw a au ­

striack a..

U staw a ta u p o w ażn ia w ład zę ad m i­

n istracy jn ą d o u su w an ia z tek stu w y ­

d aw n ic tw a p et  jo d y  czn eg o ty ch u stę -

ru szają p o rząd ek p raw n y lu b o b y cza-

w ił zau fan ia p - m in istro w i W y - k o w ac  io n a o b e ig i p o d jeg o ad resem , p rry -

g an o w sk iem u . I 0 V > y slu c lian iu W ęd łu g u staw o d aw stw a ro sy jsk ieg o ch w y cił w ięc au to ra p o s. K ró lik ó w -

p o s- D o brzańsk ieg o  (Z w . L . N -), 
k tó ry w y stęp o w ał p rzeciw  n a ­
g ło śc i, Izb a w  im ie im em  g ło so ­
w an iu _

\

n ag ło ść 1 8 2 g to sam i n rzec iw  
1 1 0 o d rzu c iła -

N a tem  o b rad y p rzerw an o , o d ­
k ład a jąc  je d o  d ziś p o < p o łu d n iu .

Lewiatan p£ha
Pchkl

;:t)n lisk u ;e się ca ły n u m er. -sk ieg o w k ąc ie S ejm u i sp ra ł g o co

O tó ż n asi d o m o ro śli k o m u n iśc i u - , się zo w ie .
zn a li że sy stem au striack i jes t d o - j A lbo w iem  p o w ied z ian o jes t: n ie b ę~  

g o d n ie jszy n iż ro sy isk i i za ło ży li w e d ziesz n ad u ży w ał u staw y au strjac . 

L w o w ie d zienn ik su to w y d aw an y . P io k ie j d o g ło szen ia n o w in ek ro sy jsk ich , 

k u ra io r.a l .m te jsza k o n fisk u je co m o . a sw o b ó d p o lsk ich d o p rzem y cania  

że , resz tę p u szcza się n a o /rzed aż . Je- p rak ty k b u rźu jsk ich .

K o p a ln ia  p e r k a ta  
p o d  W a r s z a w ą

K o n staty P o ra j, ro b o tn ik fo l­
w ark u  E lsnero w o  p o d  B ró d n em  
b ro n u jąc p o le w y ciąg n ą ł b ro ­
n ą w o rek zaw ierający p ięć  
sz tu k p erk a łu -

T o w ary  te p o ch o d zą p raw d o ­
p o d o b n ie z k rad z ieży i są d o  o r  
d eb ran ia w  1 4 k o m isariac ie -

w  s z p  
k a p ita łu  

m ie d z y iw o d o -

’ w ft  g o ■
W  k o lach p rzem y sło w y ch i 

fin an so w y ch p o ru szo n o m y śl 
p o M ęk szen ia k ap ita łu zak ład o ­
w eg o B an k u P o lsk ieg o p rzy  
w sp ółu d zia le k ap ita łó w  zag ra ­
n iczn ych - M a to  b y ć ew en tu a l­
n a rek o m p en sata za u d zielen ie  
p rzem ysło w i zw ło k i w  zap ła ­
c ie d ru g ie j ra ty n a ak c je B an ­
k u P o lsk ieg o , n ab y te p rzez  
w ielk i p rzem ysł. P ro jek t p o ­
w y ższy sp o tka! 1 się z o d m o w ą  
rząd u .

W y b u c h  b o m b y  w  s to d o le

Z  n iew iad om ej p rzy czy n y  n a ­
stąp i! w y b u ch b o m b y u  P eły p a  
T ab aczn eg o w D o b ro w o d ach  
p o w - Z b arask im . S iła w y b u ­
ch u  ran iła  sy n a  P eły p a , M ak sy ­
ma Tabacznego- Bomby owed

T ab aczn y u ży w ał jak o c iężar­
k a 5 k lg . d o w ażen ia ju ż o d  
d łu ższeg o czasu i d o p iero o n e-  
g d aj p rzy  w ażen iu  zb o ża w  sto  
d o le n astąp ił 1 w y b uch

prrarrana kolektorów 
lotsrjl państwowej

D z iw n e  w y  n a iia n ia  d y r . S e i g e r a

e tą Z3 się w zwłą ek

W A R S Z A W A , 6 * V I-

W  św ięcie k o lek to ró w  lo te rii 
p ań stw o w ej ju ż o d p ew n eg o  
czk su p an u je n iezado w o len ie  

z represyjnego do nich sto* 
sunku

d y rek to ra S eH g era-
K o lek to rzy 1 k o lek to rk i, p rze r- 

w ażn ie
biedne wdowv. 

p o stan o w ili zrzeszy ć się w  
zw iązek , k tó ry b ęd zie b ro n ił 
ich zag ro żo n y ch Interesów 
p raw .

G łó w n ą p rzy czy n ą p o w stan ia  
zw iązk u jest fak t, że d y r. S eli­
g er o d m aw ia k o lek to ro m  k re ­
d y tu , a jed n o cześn ie o d m aw ia  
też  
przyjmowania z powrotem bi­

letów ntesorzedanvcfr
A  p rzec ież w iad o m o , że p o  

zw alo ry zo w an iu cen y b iletó w  
lo te ry jn y ch , zn aczn ie m n iejsza  
liczb a  lu d z i k u si się

o wvgranje wielkiego losu-
P rzy tem w y p ad a zau w aży ć ,

k o lek to ro m  n  e w o ln o g rać , 
czy li że n ie w o ln o  w y m ag ać o d  
n ich , ab y n iesp rzed an e b ile ty  
m u sie li o p łacać z w łasn y ch , u -  
b o g ich k ieszen i-

K

BON
DLA CZYTELNIKÓW . 

NASZEGO PISMA

N A  N A B Y C I!

Z  U S T Ę P S T W E M

2 5 ° |o
JEDNEGO TOMU WYDAW­

N IC T W :

„ W E N D E  I S -k a " , F IS Z E R

I M A J E W S K I" , „ I a  n  I  s “  

w księgami „ W E N D E ” I S -k a  

Warszawa. Krak-Przedm. 7—9
- ...........
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CZŁOWIEK Z EPOKI KAMIENNO 
NA PRADZE

Sobota. 7 czerwca t92i

Aresztowanie Dzierżyńskiego na ul. Zielnej
Przewodniczył na mityngu złodziejskim

Jest nagi, ma długie włosy, na nogach trepy drewniane

Ujęto go rankiem wobec olbrzymiego 
zbiegowiska

(Telefonem od warszawskiego korespondenta)

b io d ra .

N ie b y w a łą se n sac ję p rz e ż y ­

w a ł k o m isa r ia t 1 5 - ty  p o b e ji  

p a ń s tw o w e j, m ie sz c z ą c y s ię  

p rz y  u lic y  Ja g ie llo ń sk ie j n r . 9 -

P rz y p ro w a d z o n o  ta m  o so b li­

w e g o  c z ło w iek a , k tó ry  w y g lą ­

d e m  p rz y p o m in a ł

mieszkańca pieczar
z e p o k i k a m ie n n e j. B y ł to  m ę ż ­

c z y z n a  w y so k i, b a rcz y s ty , z e  

w sp a n ia le ro z w in ię tą m u sk u la ­

tu rą , o b ro śn ię ty c z a rn y m , k ę ­

d z ie rz a w y m  w ło se m ' Z a c a ły  

s tró j s łu ży ła m u  -

skóra barania 

n ie d b a le o ta cz a jąc a

P y sz n a b ro d a , d łu g ie w ło sy  

sp a d a ją ce n a n a g ie p le c y , n a  

s to p a c h p ie rw o tn e  tre p k i p rz y ­

m o c o w a n e ły k ie m  ~  d o p e łn ia ­

ły  m a lo w n icz e j c a ło śc i-

N ie z n a jo m y s ta n ą ł w  p o k o ju  

d y ż u rn y c h  p o d  śc ia n ą  i , sp o g lą ­

d a jąc

łagodneml oczyma
n a  o b e c n y c h , z d a w a ł s ię m ó ­

w ić :
P o c o śc ie  m n ie tu  p rz y p ro w a ­

d z ili?
Z a c z ę to g o w y p y ty w a ć sk ą d  

je s t i c o  z a  je d e n . M ilc z a ł u p a r ­

c ie .

— A le ż to  R o b in so n  K ru z o e !-  

z a ^ o ła ł je d en z p o lic ja n tó w .

R z e c z y w iśc ie , podobieństwo 

b y ło  ra ż ą c e . #

N ie zn a jo m e g o u ję to ra n k ie m  

g d y

zdążał ulica Grochowska.
w  k ie ru n k u  P ra g i, sz e rz ą c  d o ­

k o ła z g o rsz e n ie sw y m  s tro je m  

i w y w o łu ją c  z b ie g o w isk o - G d y  

p o lic ja n t p o ło ż y ł m u  rę k ę  n a  ra  

m ien iu ,

nie stawiał oporu.
i k o m ie  p o z w o lił o d p ro w a d z ić  

s ię d o  k o m isa r ia tu - D a n o m u  

je ś ć , c o p rz y ją ł z w d z ię c zn o ­

śc ią - P o d z ięk o w a ł sk in ie n ie m  

g ło w y  i m ilc z a ł.

P o d su n ię to  m u k a r tk ę z z a ­

p y ta n ie m  o  n a z w isk o - C h w y c '1  

o łó w e k  i

lewa ręka 
napisał*

, ,C o  p a n u  p o  te m ? C z y  b ra k  

n a z w isk a  sp ra w ia  k o m u k o lw ie k  

w ty m k o m isa r ia c ie p rz y ­

k ro ść  ? “

G d y  n a le g a n o  d a le j, o d p o w ie ­

d z ia ł w  te n sa m  sp o só b :

„ N ie w sz y s tk im  sm a k u ją  w y ­

tw o rn e s tro je - D re w n ia n e tre ­

p y i b u ty z o s ta w ia ją p o so b ie  

p o d o b n e  ś la d y .

W iec z o re m  z g ło s i! s ię - d o  k o ­

m isa r ia tu k m io te k

ze wsi Końskie

p o d  W ią z o w n ą i s tw ie rd z a ł to ż ­

sa m o ść n ie z n a jo m e g o . Je s t to  

p o d o b n o b y ły o f ic e r W a c ła w  

R y b iń sk i, o b e cn ie z a m ie sz k a ły  

w e w sp o m n ia n e j w io sc e , 

p ią c y n a m a n ję b ra ta n ia  

n a tu rą - O d trz e c h  la t 

nic nie mówi 
i ź y je  n a  ło n ie  p rz y ro d y .

P o n a k a rm ie n iu , n ie z n a jo m e ­

g o  w sa d z o n o  d o  d o ro ż k i z p o d ­

n ie s io n ą b u d ą i o d w ie z io n o d o  

s ta ro s tw a  w a rsza w sk ie g o -  P ra ­

w d o p o d o b n ie z o s ta n ie o d s ta ­

w io n y  d o  W ią z o w n y -

c ie r -  

s ię z

Bolszewicy keią płacić

podatki za studja
K o m isa r ia t „ o św ia ty lu d o ­

w e j'* w  M o sk w ie w y d a ł d e ­

k re t n a m o c y k tó re g o z o s ta ł  

w p ro w a d z o n y  p o d a te k n a  s tu ­

d e n tó w  w y je ż d ż a ją c y c h c e le m  

s tu d jó w  d o

uniwersytetów zagranicznych.

P o d a te k  te n w y n o si 8 0 ru b li  

z ło ty ch ro c z n ie , a o p ła c a n y  

b y ć m u s i p rz y  u isz c z a n iu  n a le ­

ż y  to śc i p a sz p o r to w y c h ^ . . . . .

Od

„podatku za studia*"

z w o ln ie n i b y ć m o g ą : c z ło n k o -  

■ w ie

part$ komunistycznej

t o ra z s tu d e n c i w y s ła n i p rz e z ro  

sy jsk ie u c z e ln ie n a sp e c ja ln e  

s tu d ja z a g ra n ic ę R o s ji.

, S o w ie ty  n ie ż y c z ą so b ie , a b y  

i ro sy jsk a m ło d z ie ż p rz e s ią k a ła  

id e a ła m i z a c h o d n ie j b u rż u a z ji.

N ic s ię w ięc n ie z m ie n iło  w  

R o s ji L m e to d y  z o s ta ły  te  sa m e -  

P rz e d  w o jn ą rz ą d c a rsk i u -  

tru d n ia ł w y ja z d y z a g ra n ic ę ,  

d la ty c h  sa m y c h  p o w o d ó y .

Kamerdyner rozkochany 

całował szpilki od włosów swej pani 
pieścił Jej pantofle

ta , g d y o z n a jm ia ł sw e j p a n i  

p rz y b y c ie h ra b ie g o  0 ‘C o n n o ra -  

P ra w d z iw ą z a ś to r tu rą b y ła  

ta  c h w ila , g d y  n a ro z k a z  sw e j  

p a n i, m ia ł w y d a ć ro z p o rz ą d z e ­

n ie , a b y  p rz y g o to w a n o  a u to m o  

b il, g d y ż  p a ń s tw o ,

we dwoje
ty lk o  u d a d z ą s ię n a  p rz e ja ż d ż ­

k ę -

Powalono go, po rozpaczliwej walce, przy pomocy 
chwytu japońskiego

(Telefonem od warszaw skiego korespondenta)

S ta rsz y p rz o d o w n fle -w y w ia - l i z a w o d o w y m i z ło d z ie ja m i. W  

d o w c a 8 -g o  k o m isa r ia tu  P - K i- p rz e w o d n icz ą c y m , s iln y m , ro -  

c iń sk i i w y A ’ja d o w ’c a p . P ile c - s ły m  d ra b ie , p . K ic iń sk i p o z n a ł  

k i, p rz e ch o d z ą c  o  g o d z in ie  8 -e j p o sz u k iw a n e g o p rz e z U rz ą d  

w ie c z o re m  u lic ą Z ie ln ą , sp o - ś le d c z y  

s trz e g li g ru p ę sk ła d a jąc ą s rę z ( wianrywacza-Pawła Dzier- 
k r tk u n a s tu  m ę ż c z y z n , ż y w o  d y - . .
sp u tu ją c y c h . i zynskieco.

O so b n ic y  c i ta k  b y li p o c h fo - k tó ty  u k ry w a ! s ię p rz e d  o k ie m  

n ię c i ro z m o w ą , ż e n ie z w ra c a li o d ^ k .lk u  m ies ię cy -  

n a jm n ie jsz e j

uwagi na otoczenie, 
d z ię k i c z e m u w y w ia d o w c o m  

u d a ło  s ię p o c h w y c ić  rą b e k  d y ­

sp u ty . R o z p ra w ia n o o in te re ­

sa c h z a w o d o w y c h , a ja k  s ię o - 

k a z a ło , u c z e s tn ic y  m ity n g u  b y -

Bandyci amerykańscy zamordowali 
niewinnego chłopczynę

Trupa wrzucili w bagno

- W y w iad o w c y , n ie  tra cą c  c z a  

su , z a a ta k o w a li u c z e s tn ik ó w  

n ie zw y k łe j „ m a só w k i* * . D z ie r­

ż y ń sk i s ta w ił

rozpaczliwy opór.

w z y w a ją c g ro m k im g ’lo se m  

sw y c h  k o m p a n a y d o  w a lk i, c i 

je d n a k u w a ża li z a s to so w n ie j 

sz e ra fo w a ć w ła sn ą sk ó rę i 

rz u c ili s ię d o  u c ie c z k i.

W y w ia d o w c a P ile c k i p u śc ił  

s ię w  p o g o ń  z a  u c ie k a ją c y m i, a  

ty m cz a se m  s ta rs z y p rz o d o w -

n ik  s to c z y ł w a lk ę  z  w fe ff ly w a ’ 

c z e m -

D z ie rż y ń sk i, o b d a rz o n y nie­
p o sp o litą s iłą , w a lc z y ł

z szalonym impetem- 
W ie d z ą c ^ c o  m u z a g ra ż a jeżefi 
n ie u m k n lie , z a a ta k o w a ł brutal- 
n :e  p - K ic iń sk ie g o  i ju ż  tr iu m fo ­

w a ł, le cz n a sz c z ę śc ie zjawił 
s ię n a p la cu w a lk i kierownik 

8 -g o  k o m isa r ia tu  p - Górecki.
W ła m y w a c z , u jrza w szy  g ra ­

n a to w y  m u n d u r , w p a d li w  is tn y  

sz a ł. O d e p c h n ą ł s t. p rz o d o w n i­

k a  ; rz u c ił s ię  n a  p o d k o m isa rz a -  

A le n ie p rz e w id z ia ł ja k ie g o  

sp o tk a p rz y ję c ie . N a p a d n ię ty  

z a s to so w a ł

chwyt japoński
i w  m g n ien iu  o k a  p o w a iK łi go na 

z ie m ię .

O b e z w ła d n io n e g o  d ra b a w p a  

k o w a n o  d o  d o ro ż k i i p rz e w ie z io  

n o  d o  8 -g o  k o m isa ria tu .

S to su n k i b e z p ie c z e ń s tw a w  

m ia s ta c h a m e ry k a ń sk ic h p rz e d  

s taw  ia ją w ie le  d o  ż y c z e n ia , p o ­

m im o  z d o ln e j i g o r liw e j p o lic ji-  

W  m iarę ro sn ą c y c h p o m y ­

s łó w  p o lic ji , ro śn ie te ż p o m y ­

s ło m  o ść  b a n d y c k a  a  te n  w ie c z ­

n y  w y śc ig p rz y b ie ra n a jfa n ta ­

s ty c z n ie js ze fo rm y .

P rz e d  k ilk u d n ia m i w  C h ica ­

g o , z a g a d n ę ło d w ó c h e le g a n c ­

k o  u b ra n y c h

gentelmanów, 
1 2 - le tn ie g o  Ja k ó b a F ra n k sa , 

n a  b o g a te g o  z e g a rm is trz a -

P o d  p o z o re m  p rz e jaż d ż k i 

m ie śc ie

zwabili chłopczyka 

d o  a u to m o b ilu .

O d  te j c h w ili p rz e p a d ł p o  n im

sy

po

ś la d .

W ie cz o re m  te g o ż d n ia  o trz y - sw e g o  d z ie c k a ,  

m a t s tro sk a n y  o jc ie c

tełcfotiiczne zawiadomienie

a b y  z ło ż y ł 1 1 0  ty s ię c y d o la ró w  

ja k o  o k u p z a w y d a n ie sy n a .  

B a n d y c i z a g ro z ili je d n ak , iż z a  

m o rd u ją c h ło p a k a je ś li o jc iec  

z a w ia d o m i o  p o rw a n iu  p o lic ję -

T y m c z a se m  p o lic ja d o w ie d z iia  

la  s ię ju ż o  z n ik n ię c iu Ja k ó b k a  

i ro z p o c z ę ta  e n e rg icz n e  p o sz u ­

k iw a n ia .

W id o c zn ie wpadła już na trop 

o p ry sz k ó w , sk o ro  o  u m ó w io n e j 

g o d z in ie n ie z ja w ił! s ię p o

odbiór pieniędzy

a  n a to m ia s t w  b a g n ie p o d  C h i­

c a g o  z n a le z io n o  tru p a  p o rw a n e  

g o  c h ło p c a -

S trz a sk a n o m u m ło te m  g ło ­

w ę  w  te n  sp o só b , ż e  ro d z ic e  n ie  

m ig li ro z p o z n a ć p o c z ą tk o w o

«-

Welna amerykanka

- nie wiedziała

te ją podpatru’e sprytny celnik
W sp a n ia ły  p a ro w ie c p a sa ż e r  

sk i d o b ił d o  p o r tu w N o w y m  

J o rk u .

Z ja w ia  s ię a m ery k a ń sk a  s tra ż  

c e ln a i p rz e g lą d a b a g a ż  p o d ró ż  

n y c h .

P rz y c h o d z i k o le j n a b o g a tą  

a m ery k a n k ę  ?

—  C z y  m a  p a n i c o d o o c le ­

n ia ?

—  N ic , n ie c z y n iła m  ż a d n y c h  

z a k u p ó w  w  E u ro p ie , a to c o  

m a m  w y w io z ła m  z A m e ry k i-

A  to  p ię k n e fu tro ?

—  P ro sz ę p rz e c z y ta ć , je s t je  

sz c z e n a sz y ta ’ e ty k ie ta f irm y  

n o w o jo rsk ie j-

—  N ie w ie rz ę , fu tro  to  p o c h o -

N ie z w y k ły  p ro c e s o d b y t s ię  

w  ty c h  d n ia c h  w  są d z ie  lo n d y ń  

sk h n :

W  h ra b s tw ie K e n t, w  A n g lji, 

z n a jd u je s ię z a m e k R o m n ey ,  

n a leż ą c y  d o  w d o w y  p o  lo rd z ie  

A lle r to n ie .

N a z a m k u z n a jd u je s ię l ic z n a  

su ź b a  a m ię d z y  n ią d o  n ie d a w ­

n a  n a jg łó w n ie jsz ą ro lę o d g ry ­

w a ł Jo h n  B a rre t, p ie rw sz y  k a ­

m e rd y n e r p ię k n e j

Lady Kerr AUertou.

K a m e rd y n e r b y ł ró w n o c ze ś ­

n ie sz e fe m s łu ż b y z a m k o w e j.  

S ta ra n n a je g o p o w ie rz c h o w ­

n o ść , d o ro d n y  w y g lą d  i g ła d k ie  

fo rm y  to w arz y sk ie z d o b y te w  

o to c ze n iu a ry s to k ra c ji , k tó rą  

p rz e z  k ilk a n a śc ie  la t z  rz ę d u  o b  

s łu g iw a ł, z je d n a ły  m u  sy m p a tję  

n ie ty lk o c h le b o d a w c z y m a le i 

c a łeg o  p e rso n e lu k o b iec e g o  w  
z a m k u -

N ie je d n a p o k o jó w k a  

marzyła o tem. 

a b y  z o s ta ć p a n ią  B a rre to w ą .

L e c z Jo h n p a trz y ł z n a cz n ie  
w y ż e j-

K o c h a ł s ię w  sw e j p a n i.

K o c h a ł m iło śc ią  b e z n a d z ie jn ą  

b a rd z o  sz c z e rą  i g o rą c ą .

L e c z n ig d y ż a d n e m  s ło w e m  

a m  g e s te m  n ie z d ra d z ił u c z u ­
c ia .

P e łe n  u n iż o n e j p o k o ry  

w y s łu c h iw a ł ro z k a z ó w  

sw e j p a n i, a k a ż d e je j ż y c ze n ie  

sp e łn ia ł z d ro b ia zg o w ą p u n k tu ­
a ln o śc ią -

R a z ty lk o  o m a l n ie w y p a d ł 
z sw e j ro li-

A  b y ło  to  w te d y , g d y  d o  z a m  i 

k u  p rz y b y ł m ło d y  h ra b ia  O ‘C o n  | 

n o r , k tó re g o  s łu ż b a u w a ża n a  z a 1 

p rz y sz łe g o  m ę ż a

r 1 sa '^  są d o w ą z tra g e d ją w  d u - n iż o b e c n ie , sz e rz y ł 
. 4 a d rz a l g ło s  w ie rn e g o  B a rre - sz y .

S z c z ę ś liw y m  c z u ł s ię k a m e r- d z i z  W ie d n ia , k u p i-J a je  p a n i 24 

d y n e r w te d y , g d y  g o śc ie  s ię  p o  I k w ie tn ia o  g o d z in ie 1 1 ra n o  w
f irm ie  M t il le r i S p ó łk a , z a  5 ,3 0 0  

d o la ró w .

D a m a sk a m ie n ia ła z e  z d u m ie  

n ia , u rz ę d n ik  m ó w ił je d n a k  d a ­

le j:

—  2 7  k w ie tn ia  k u p iła  p a n i  

n a szy jn ik  p e re ł.

u  G o u v ie ra  w  P a ry ż u , a z a  te n  

p ie rśc ie ń  b ry la n to w y , 

k tó ry  w id z ę n a p a lc u  z a p ła c iła  

p a n i w  L o n d y n ie 2 9 k w ie tn ia  

w  , ,C e c il h o te lu * *

7,000 dolarów.
. N ie b y o  ra d y , m ilio n e rk a m u  

s ia ła  u iśc ić  w y so k ie  c ło  z a  fu tro  

su k n ie i b iż u te r ię . D o p ie ro  w te ­

d y  d o w ie d z ia ła s ię , iż d e p a rta ­

m e n t f in a n so w y  S tan ó w  Z je d n o  

c z o n y c h  trz y m a  w  E u ro p ie  sp e  

c ja ln y c h a g e n tó w , k tó rz y  ś le ­

d z ą

bogatych amerykan
.i d o n o szą sw e j w ła d z y o  ic h  

z a k u p a c h w  E u ro p ie .

S k u tk ie m  ta k ie g o  urządzenia 

sk a rb  p a ń s tw a  n ie  tra c i p o w a ż ­

n y c h  su m  o d  im p o r tu .

Biedna Hinduska

błagała babkę choć o godzinę szczęścia
na tydzień

Zmieniono jej wygląd zewnę* 

trz n y , a le  d u sz a  z o s ta ła  dawna.
Z e z g ro z ą o p o w ia d a n o  sobie, 

iż  m ło d a  p a w i,w  k ra ju  p o z a  wieł 
k ą w o d ą ja d ła m ię so

świętej matki — krowy.
Z o b u rz en ie m w sk a z y w a n o  

n a ie j sk ó rz a n e  b u ty  p o c h o d z ą ­

c e z z a b ite g o  z w ie rz ę c ia .

M ło d a m a łż o n k a zapadła na 

m e la n c h o lię , w id o c z n e m było, 
iż g n ę b i ją  ।

nieczyste zło.
S ta ra b a b k a p o s ta n o w iła w ięc  

ją o c z y śc ić , Z a w e z w a ła k a p ła ­

n ó w , k tó rz y  z a  w ie lk ie  p ie n ią ­

d z e  o d p ra w ia li n a d  n ie sz c z ęś li­
w ą m o d ły  i w y m a w ia li z a id ę -  

c ia -

. L e c z  i to  n ie  w ie le  p o sk u tk o ­
w a ło .

—  P o w ie d z n a m , c o  z ro b ić , 

a b y w y w o ła ć u śm ie c h n a  

tw y c h u s ta c h ? sp y ta ła  w re sz ­

c ie s tro sk an a  b a b k a .

—  D a jc ie m i ra z w  tydzień, 
g o d z in ę sw o b o d y , m ie c h  sp ę d z ę  

te n c z a s  w e d le w ła sn e j w o li.

N ie o d m ó w io n o  te j p ro śb ie -  

W ię c „ m ło d a  p ą n i“  ra z  w ty­
d z ień  u b ie ra ła  s ię

w paryską suknie.
w c ią g a ła n a n o g i b u c ik i, przy­
s tra ja ła g ło w ę k a p e lu sz e m i 

. . f ( t w  ty m  s tro ju  sp a c e ro w a ła  c a łą  
„drugie wesele . g o d z in ę po sw y m  pokoju, roz- 

P o  w e se lu  m ło d a m ę ż a tk a  z a m a w ia ją c  sa m a z  so b ą  po fran- 

m iesz k a ć m u sia ła w  „ b a b iń c u * * c u sk u “ -

p o d  o p ie k ą b a b k i. r T a k ic h  c ic h y c h tra g e d y j r^z-

I w te d y  z a c z ę ła  s ię je j m ę k a - g ry w a s ię b a rd z o w ie le w  

M u s ia ła o d rz u c ić p a ry sk ie tu w sp ó łcz e sn y c h In d ja c h , więc 

a k - ty , w y z b y ć  s ię  b u tó w , sz m i- M iss S o ra b ji p o d n io s ła bunt 
n e k , p u d ru , w ło sy  je j n a m a sz - p rz e c iw  d a w n e j tra d y c ji f g ro -  

c z o n o  o liw ą  —  a  tw a rz  p rz ę s ło  rn a d z i p o d sw y m  sz ta n d a re m  

n io n o w o a le m . , n ie sz c z ę ś liw e ro d a c z k i.

M iss C o rn e lia S o ra b ji je s t je ­

d n ą z ty c h  n ie w ie lu h in d u sk ic h  

k o b ie t, k tó re ż y c iu w In d jac h  

c h c ą n a d a ć n o w e  fo rm y  i w y ­

z w o lić  je  z  d a w n e j tra d y c ji .

M ę ż c z y z n ] h in d u sc y s tu d iu ją  

w  L o n d y n ie , P a ry ż u  i B e rlir re  

a  p o  p o w ro c ie d o  k ra ju  p ra g n ą  

ż o n , k tó re b y  b y ły  n ie ty lk o

„szczęśliwemi matkami swych 

synów**.
a le p rz e d e w sz y stk ie m  d o b re m i  

to w a rz y sz k a m 5 sw y c h m ę ż ó w -

A b y  to s ię je d n a k s ta ło  o -  

b e jść  s ię n ie m o ż e b e z w a lk i z  

ty s ią c le tn ie m i p rz e sąd a m i; d a w  

n y  tra d y c jo n a liz m  tk w i b o w ie m  

z b y t g łę b o k o  w  d u sz y h in d u s ­

k ie j; a ja k je s t s iln y m o p isu je  

M iss S o ra b ji w  lo n d y ń sk ie j

„Fortnight Review**
—  Z n a m w y p a d e k  ~  p isz e  

h in d u sk a  e m a n c y p a n tk a , ja k  p e  

w ien  o jc ie c o ż e n ił sy n a sw e g o  

z m ło d z iu tk ą d z ie w c z y n ą -

O jc ie c p ra g n ą ł, a b y d z ie c i  

je g o p o z n a ły  e u ro p e jsk ą k u ltu ­

rę , -w ięc sy n a  w y s ła ł n a n a u k ę  

d o  L o n d y n u , sy n o w ę  z a ś d o  P a  

ry ż a .

G d y m a łżo n k o w ie l ic z y li ju ż  

p o  la t o s ie m n a śc ie sp ro w a d z ił 

ich d o  k ra ju  i w y p ra w ił w sp a ­

n ia le

ro z je ż d ża li i o p ie k a n a d p a n ią  

d o m u  p rz y p a d a ła  je m u  w  u d z ia  

le -

L e c z n ie ty lk o św ię tą b y ła  

d la n ie g o o so b a la d y , k a ż d y  

p rz e d m io t, k tó ry d o ty k a li je j 

c ia ła

uważał za relikwie-

C a ło w a ł je j sz p ilk i d o w ło -  

só w , p ie śc ił je j g rz e b ie n ie , ro z ­

k o sz o w a ł s ię  p a n to f la m i a  p e w ­

n e g o  d n ia z a p ra g n ą ł m ieć  ja k ąś  

p a m ią tk ę .

Schował wiec do kieszeni 

d rb ia z g  z je j to a le ty .

B y ła to  p u sz k a  n a  p u d e r n ie ­

sz c z ę sn y m  tra fe m  b a rd z o k o sz  

to w n s , g d y ż  z ro b io n a  z  p la ty n y  

i w y sa d za n a  b ry la n ta m i. T e g o  

sz c z e g ó łu  n ie z a u w a ż y ł

..rozkochany kamerdyner** 

a  k ie d y  sp o s trze g ł c o  z ro b ił b y  

ło  ju ż  z a  p ó ź n o . L a d y A lle r to n  

z a w ia d o m iła o  s tra c ie p o lic ję i 

u  B a rre ta  z n a le z io n o  c e n n ą  p u sz  

k ę - S ta n ą ł  w ię c  p o d  są d e m  ja k o  

z ło d z ie j-

Z e łz a m : w o c z a c h o p o w ie ­

d z ia ł h is to r ię  sw e j m iło śc i i ta k  

w z ru sz y ł sę d z ió w , iż je d n o g lo ś  {k ie ru n k u w y k a z a ’y , iż o k o ło  

m e z o s ta ł u w o ln io n y -  i 0 .6 %  sz c zu ró w  z a ra ż o n y c h  je s t

L a d y  A lle r to n o f ia ro w a ła m u  i trą d e m  i c h o ro b a  ta ła tw o  p rz e

- „ n a  p o c ie sz e n ie  • n ie ść s ię m o ż e n a lu d z i.
\V w ie k a c h  ś re d n ich

d o ść z n a c z n ą su m ę p ie n ięż n ą ,’k a  z k ...i  o y c
i a le d a ru  je j n ie  p rz y ją ł j o p u śc ił w ia ła  o w ic ie  w ięk sz e  tru d n o śc i  'p ie n ie sz c z u ró w

Rozwody lódoią sle
Jak grzyby po deszczu

Amerykanie rozkupują

klejnoty csrsk’sj rodziny
rz y  i k ilk u  a m e ry k a ń sk ic h  p lu -  

to k ra tó w -

W e d le z a p e w n e n ia a g e n ta  ro  

d ż in y R o m a n o w y c h , p ie n ią d z e  

u z y sk a n e z e

• • • sprzedaży klejnotów.

Z  p o le c e n ia w ie lk 'e g o  k s ię c ia  

M ik o ła ja M ik o la je w d c z a b a w i  

w  A m e ry c e k s iąż ę Ju su p o w  c e  

le m sp rz e d a ż y k le jn o tó w  ro ­

d z in n y c h  c a rsk ie j fa m ilji.

D o  te j c h w ili u d a ło  s ię  k s ię c iu . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . .
Ju su p o w i sp rz e d a ć k ilk a b ry - i  p ó jść m a ją n a  c e le  e m ig ra c ji ro  
i * • • i • • • * 1 *  • •
la n tó w  z a su m ę

1 9 0  0 0 0  d o la ró w . - - 
Z a k u p ili je n o w o jo rsc y ju b 'J e

sy jsk ie j, je ś li n ie z n a jd z ie  

n a  n ie  ja k a  in n a  lo k a ta -

Szczury roznoszą
nietylXo ciżunr? ale t

Z n a n y  b a k te r io lo g  z  in s ty tu tu  

P a s teu ra  -y  P a ry ż u , D r- S te fa ń ­

sk i z ro b ił o d k ry c ie , iż sz c z u ry  

są n ie ty lk o  ro z sa d m k am i 

d ż u m y , a le i trą d u .
B a d a n ia p ro w a d z o n e w  ty m

się

re w  m a ło h y g ien ic zn y c h  m ia ­

s ta c h ś re d n io w ie c z n y c h p o z b a ­

w io n y c h k a n a liz a c ji i w o d o c ią ­
g ó w , s ta n o w iły  p ra w d z iw ą

p la g e lu d n o śc i-
T o  sa m o  z ja w isk o o b se rw o ­

w a ć  o b e c n ie m o ż n a  w  m ia s ta c h  

D a le k ie g o  W sc h o d u , g d z ie d o ­

tą d g ra su je p o m ię d z y lu d n o ś­

c ią  c h o ro b a  trą d u -

i g d y w a l i Je d y n y sp o só b  u n ik n ię c ia te j 

z te n ii g ry z o n ia m i p rz e d s ta -{ z a ra z y  je s t sy s te m a ty c z n e tę -

- - ' p rz y p o m o c y
s ię trą d  j z n a n y c h  o b e c n ie z a b ie g ó w  b a k  

p rz e n o sz o n y  p rz e z  sz c z u ry , k tó te r jo lo g ic z n y c h -

n i p rz e m y sło w ie c , z n a n y  w nńe 

śc ic . e le g a n t i d o n ż u a n , który 

ro z w ió d ł s ię  z

ośmiu żonami

a  p rz e d  k ilk u  ty g o d n iam i p o  ra z  

d z ie w ią ty z o s ta ł sz c z ę ś liw y m  

m a łż o n k ie m -

E p id e m ja  ro z w o d o w a  n te  je s t  

p o z b a w io n a g łę b sz y c h p rz y ­

c z y n .

L u d z ie p o w o je n n i są bardzo 

w  ra ź liw i i n e rw o w i, u sp o so b ię  

h ia  ic h  s ta ły  s ię  n e u ra s ten ic z n e ,  

i k a p ry śn e , p rę d k o  w ięc  d e c y ­

d u ją  s ię n a  ta k w a ż n y  k ro k  w *  

ż y c iu  ja k  m a łż e ń s tw o  a  je s zc z e

Je d e n z a d w o k a tó w  sp e c ja li­

s tó w ro z w o d o w y c h p o d a ł  

w sp ó łp ra c o w n ik o w i „ A z E s tu “  

n ie zw y k le  z a jm u ją c e  d a n e  d o ty  

c z ą ce

manji rozwodowej 

w  w ę g ie rsk ie j s to lic y .

W  o b e c n e j c h w ili z n a jd u je s ię  

n a  w o k a n d z ie są d o w e j

4,000 spraw rozwodowych.
M a łż o n k o w ie ro z w o d z ą s ię  

n ie je d n o k ro tn ie p o  k ilk u  m ie sią  

e a c h  w sp ó ln e g o  p o ż y c ia , a  b e z ­

p o ś red n io  p o ro z w o d z ie w stę ­

p u ją  w

nowe związki małżeńskie. __ _________-
R e k o rd  ro z w o d o w y  w  B u d a -1  p rę d z e j c z u ją ^ s ię n a sy c e n i i znu 

p e sz c ie o s ią g n ą ł p e w ie n  5 2 - le t- 1 d z e n i-

Pierwszy aeroplan towarowy
wyuszy z Londynu do Indji

R z ą d a n g ie lsk i z a m ó w ił w  

je d n e j z f irm  o lb rz y m ic h ro z ­

m ia ró w  a e ro p la n , k tó ry  m a  b y ć  

u ż y ty w y łą c z n ie

d o  c e ló w  h a n d lo w y c h .

A e ro p la n w a ż y ć b ę d z ie 9 0  

to n  i p o ru sz a ć  s ię  b ę d z ie  z  sz y b

k o śc ią 7 0 k im - n a g o d z in ę -  
P o je m n o ść sa m o lo tu o b lic z o ­

n o  n a 5 m iljo n ó w  s tó p k u b ic z -  

n y c h  .
A e ro p la n  w  ty c h d n ia ch  o p u  

śc i fa b ry k ę i w y ru sz y  w  p ró b ­

n ą  p o d ró ż z L o n d y n u  d o  In d ji-
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W A R S Z A W A , 5 . 6 . (P A T ) P . M i­

n is te r sk a rb u n a d e s ła ł o d p o w ie d ź  
n a in te rp e la c ję se n . K a n io w sk ie g o  i 
to w a rz y sz y  (P S L ) w  sp ra w ie m  s tan o ­

w isk a  p re z e sa k o m ite tu  lik w id a c y j­

n e g o w  P o z n a n iu p . Ja n a Ż ó łlo w  
sk ie g o , k tó ry ja k o n a c z e ln y k ie ro ­

w n ik  te j in s ty tu c ji m iał s ię  o św ia d  
c z y ć z n ie c h ę c ią o p rz y sz łe j lik w i­

d a c ji p o s ia d ło śc i n ie m ie c k ie j, c o  
m o g ło b y ć u w a ż an e z a b ra k c h ę c i 
d o w z rp o cn itn ia w k ra ju ż y w io łu  
p o lsk ie g o . In te rp e la n c i p o w o łu ją  

s ię n a  a rty k u ł p rz e z p . Ż ó łto w sk ie ­
g o z a m iesz c zo n y w . k u rje rze P o ­

z n a ń sk im W  o d p o w ie d z i p . m in i­
s te r sk a rb u  z a z n a c z y ł, ż e z a rty k u ­

łu te g o ż a d n ą m ia rą ta k ie g o  w n io ­
sk u  w y p ro w a d z ić n ie m o ż n a . P . Ż ó ł 
te w sk i n a s ta n o w isk u K o m isa rz a

G łó w n eg o U rz ę d u L ik w id a c y jn e g o  

w  P o z n a n iu m im o n a o g ó ł tru d n e  
w a ru n k i, p ra c o w a ł b a rd z o p o ż y te ­

c z n ie . N a w n io se k p . Ż ó łto w sk ie g o  
z o s ta ła  p rz e z p o p rz e d n ie g o P re z e sa  

R a d y  M in istró w  w y d e le g o w a n a k o ­
m is ja . ,k tó ra z b a d a ła  d z ia ła ln o ść p . 
p ż ó lt. i m a te rja ly , z e b ra n e  

p rz e z k o m isję n ie d a ły  ż a d n e j p o d ­
s ta w y d o p o c ią g n ię c ia p . Ż ó ito \y - 
sk ie g o  d o  o d p o w ie d z ia ln o śc i. N ie z a ­
le ż n ie o d  te g o  p . P re z y d e n t R z p lite j  

p rz y c h y la jąc s ię d o p ro śb y p . Ż ó ł­
to w sk ie g o  z w o ln ił g o  w  d n iu  3 b m  
o d  o b o w ią z k ó w  K o m isa rz a  G łó w n e ­
g o U rz ę d u L ik w id a c y jn e g o , a te m -  

sa m e m  o d o b o w ią z k ó w  p rz e w o d n i­
c z ą c e g o k o m ite tu lik w id a c y jn e g o  

w P o z n a n iu

Czy o Polsce jest (Dladomem, kogo 
Magistrat miasto Torunia mg to smoleni 

gronie?
Niemcfll!

Pg diińizykath ■ glw HHiaślBi 
w tara.

M m  s  sitaii Mavih M i k
W A R S Z A W A , 5 .6 . (P A T , S e jm o ­

w a K o m isja ro ln a p rz y ję ła w  trze- 
c ie m c z y ta n iu p ro je k t u s ta w y o  
o c h ro n ie d ro b n y c h d iz e rż a w c ó w i 
p rz y stą p iła d o d y sk u sji n a d o d e ­

s ła n y m  d o  n ie j, p rz e z  p le n u m  S e jm u  
p ro je k te m  u s ta w y o sp o so b ie w y ­
p ła c a n ia p o d a tk u m a ją tk o w e g o

p rz e z p ia t.u k o w  p o s ia d a ją c y c h  m a ­
ją tk i, z w ią z a n e z o g ra n ic z e n ie m  
w ła sn o śc i D la u s ta le n ia re d a k c ji 
a rty k u łó w , z a b e z p ie c z a ją c y c h p ra ­

w a  se rw itu to w e w w y p a d k a c h  a ije -  

n a c ji w y ż e j w y m ie n io n y c h m a ją t­

k ó w  p o w o ła n o  p o d k o m is ję .

Boitolsl ii Mlii] IjosHi.
W A R S Z A W A , 5 . 6 . (P A T ) R a d a  

M in istró w  w  d n iu  4  b m . ro z p o c z ę ła  
d y sk u s ję w  sp ra w ie z a w a rc ia k o n ­
k o rd a tu z e S to lic ą A p o s to lsk ą n a  
p o d s ta w ie o d n o śn y ch w n io sk ó w , o -  
p ra c o w a n y c h  p rz e z z w o ła n ą w  ty m  
c e lu K o m is ję m ięd z y  m in is te r  ja ln ą .

P o u k o ń c z e n iu d y sk u s ji u c h w a ła  
R a d y M in istró w  o k re śla ją c a  s ta n o ­
w isk o rz ą d u p o lsk ieg o w e w sz y st­
k ic h  sp ra w a c h , b ę d ą cy c h  p rz e d m io -  
u -m  p rz y sz łe g o k o n k o rd a tu , z o s ta ­

n ie p rz e d ło ż o n a S to licy A p o s to l­

sk ie j.

tiirt saglm«iift
T C Z E W , 3 . 6 . (K o re sp . w ł.) D z iś  

ra n o z a trz y m a ły u rz ę d a c e ln e n a  
s ta c ji to w aro d e j w  T c z e w ie 2 G  c e n ­
tn a ró w  ty to n iu , k tó re b y ły n a d a n e  
z G d a ń sk a  d o  Ł o d z i i P a b ja n ic  ja k o

p a p ie r d o p a k o w a n ia . W ie lk ie te  

b a le  w y g lą d a ły  n a  z e w n ą trz  ja k  b a ­
le p a p ie ru a w  ś ro d k u z n a jd o w ał  

s ię ty to ń . W sz y s tk o o b ło ż o n o a re ­

sz te m .

Jednego (oymlnnzono, c drusiemn 
zoHroli rzeciy i pieniądze.

Ż y ją c e o d ro k u , z g o d n ie i 

p rz y k ła d n ie m a łż e ń s tw o K  

w  T o ru n iu , p ę d z iło ż y w o t w e d le  

p rz y k az a ń k o śc io ła . I z d a w a ło  

s ię , ż e te g o p o łą cz o n eg o p rz e d  

o łta rze m  m a łż eń s tw a , n ik t i n ic  

n ie  b ę d z ie w  s tan ie  ro z łą cz y ć .

P e w n y  sw ej w ie rn e j p o ło w ic y  

— - z m u sz o n y  b y ł m a łż o n ek  p rz e d  

k ilk u n a s tu d n ia m i- w y je ch a ć z a  

in te resa m i i p o z o s taw ić ż o n k ę  

w  tę sk n o c ie  i o c z e k iw a n iu . P o ło ­

w ic a c z e k a ła . D z ie ń z a d n ie m

,g n ia z d e c z k u “ —  p o ż e g n a ła s ię

R u m ie ń c e m n ie k ła m a n e g o  

w sty d u , z a p ło n ąć w in n y  o b licz a  1 

n a sz y c h  o jc ó w  m ia s ta , ż e  w r g ro ­

n ie sw o je m  —  n a s tan o w isk u  LKJIHGFEDCBA
eta tow ego u rzęd n ika w  ra n d ze  

rad cy M agistra tu i d yrektora  

rzeźn i m ie jsk ie j m a ją p o d z iś  

d z ie ń  N iem ca — le k a rza w e te ry -  

n a rji p . K olb ego . Ż e M agistra t 

n a sz , n ie  m a  s ię c z e m  p o c h w a lić  

—  to  rz e cz ja sn a , b o  p rz ec ież  od  

rok u 1920 , m o ż n a ju ż s ię b y ło  

p ostarać n a  to  s ta ito w u sk o  o  P o ­

lak a . I w ła śn ie n ie z ro z u m ia łem  

je s t n ie ty lk o d la n a s a le i d la  

w szystk ich ob yw ateli P ań stw a  

P olsk iego  —  ja k ie  p o w o d y , ja k ie  

p o b u d k i k ie ru ją M a g is tra te m  i 

ja k ie d ob re m iasta m a  n a  w z g lę  

d z ie —  ż e n a te rn s tan o w isk u ,  

p o  d ziś d zień  rozp iera się  jeszcze  

N iem iec! M o ż e b y M a g is tra t p o l­

sk ie g o m ia sta T o ru n ia , s ław n e ­

g o  z  m ie jsc a  u ro d z e n ia  K o p e rn i ­

k a , m a n ife stu ją cy z a w sz e sw ą  

p olskość — z e c h c ia ł w y ja śn ić  

n ie ty lk o tu tejszym ob yw atelom  

a le i ca łej P olsce sw oje w tym  

w zględzie p ostęp ow an ie! B ra ­

k ie m  le k a rz y  - w e te ry n a rz y , M a ­

g is tra t c h y b a z a s łan ia ł s ię n ie  

b ę d z ie , b o ro k  ro c z n ie , o p u szc z a  
A k a d e m ję w e tery n a ry jn ą , tak a  

ilo ść k au d ydatów , źe n a ob sa ­

d zen ie  tej p osad y , p rzecież jed en  

zn a lazłb y się k an d yd at. —  O to  

m a sz M ło d z ie ż y P o lsk a , z d o b y ­

w a ją c a c z ę s to o  g ło d z ie i c h ło ­

d z ie w ie d zę —  d o w ó d , ż e p o  la ­

ta c h p ra cy  i n a u k i, stan ow isk a  

w  P olsce  jeszcze n ie  b ęd ą  d la  cie  

b ie d ostęp n e, b o n a  n ich , rozp ie­

ra się, d zięk i p op arciu n aszych  

w ład z m iejsk ich  N iem iec!

C o  z a ś d o  sa m e j o so b y  p . K o l­

b e g o , te g o „ b e n ja m in k a“ n a sze ­

g o M a g istra tu , m u sim y je sz c ze  

d o d a ć , -- ta k b y s ła w a, M a g i­

s tra tu  p o lsk ie g o  m ia s ta T o ru n ia  

ro z b rz m iew a ła g ło śn em e ch e m

w P o lsc e , ż e u rz ę d n ik te n p o  

d z iś  d z ie ń  n ie rozu m ie i n ie m ó ­

w i p o p olsk u . N a u rzęd ow e za ­

tem  p olecen ia i p ism a od p ow ia ­

d a  p o  n iem ieck u . I to  je s t to le ro ­

w a n e ! — . M a ło te g o  i N a  ro z p ra ­

w ę  są d o w ą .o d b y w a jąc ą , s ię p rz e ­

c iw  ra d cy  M a g istra tu  T o ru n ia , o  

n a d u ż y c ia s łu ż b o w e ( ład n i ra d ­
c y ! p rz y p z e c .j, z o s ta ł w e zw a n y  

te n ż e p . K olb e w ch arak terze  

św ia d k a . I tu  n a p u b liczn ej roz*  

p raw ie , w o b e c try b u n a łu , w o ­

b e c  lic z n ie z e b ran e j p u b lic z n o śc i 

—  te n ; ,b e n ja m in e k “ „u n ik a ł* 1 

p olsk iego  M agistra tu  p u b lic zn ie ,  

ośw iadcza , że p o p olsk u  n ie ro ­

zu m ie i p o  p olsk u n ie u m ie, w o ­

b e c  c z e g o  p ro s i o  p o z w o le n ie ze ­

zn aw an ia
w  język u  n iem ieck im .

T ry b u n ał, p ro k u ra to r , p u b lic z ­

n o ść a n a w e t o b ro ń c y —  z a p ło ­

n ili s ię sz k a ria tn y m  ru m ień c em  

w styd u . A c z y p . W ice-p rezy­

d ent b ęd ący n a tej rozp raw ie  

n ie  zaru m ien ił się?
O so b a p . K olb ego je s t je sz c ze  

d ob rza zn an a i p am iętn a z p ro­

cesów o n ied ozw olon y h an d el 

w alu tam i — T a k ż e c o ś ta m  

b y ło !
S ą d z im y , ż e p rz e c ież M a g i­

s tra t, ra z  p rz y jd z ie  d o  p rz e k o n a ­

n ia , ra z ju ż p rze jrzy , ż e d a lsz e  

to le ro w a n ie  w  sw o je m  g ro n ie  ta ­

k ie g o  u rz ęd n ik a , p o d k o p u je  je g o  

p o w a g ę i a u to ry te t, ż e w re sz c ie , 

d la u sp o k o je n ia o p in ji p u b lic z ­

n e j, w in ien  c o ś z ro b ić z  ty m  n ie ­

m ie c k im  fa n tem  c o g o trz y m a  

w  rę k u !
A je ż e li M a g istra t w  te j k w e -  

s tji z d e cy d o w a ć s ię n ie m o ż e , 

b ra k m u c y w iln e j o d w a g i, to  

m o ż e są je sz c ze w  P o lsc e ja k ie  

W ła d z e , k tó re  w  sw ej k o m p ete n ­

c ji, m o g ły b y  c o ś ta m  p o w ie d z ieć  

M a g is tra to w i... n a u c h o !

O d  ja k ie g o ś  c z a su  w id z im y  n a  

u lic a c h n a sz eg o m ia s ta o so b n i­

k ó w ', k tó rz y w  k la p ac h su rd u ­

tó w , n o sz ą o d z n a k i „H aeken -  

k reuzerów ", z n an e j o rg a n iz a c ji  

m on arch istyczn ej w  B aw arji. -  

Z a c h o d z i u z a sad n io n a o b a w a , ż e  

n a s i zach od n i sąsied zi, z a ło ż y li  

tu sw o ją ek spozytu rę. D z iw n e n i 

p rz y te m  w y d a jo s ię , ż e jed n ym

z osob nik ów w y ż e j w sp o m n ia ­

n y c h je s t z n a n y n a tu te jsz y m  

b ru k u p . W ierzb ick i, g ło sz ąc y i 

p ro p a g u ją c y  id e e z w ią zk u  „L ig i 

O b rony  W iary  i O jczyzny '* . M o ż e  

k to ś s ię p o d e jm ie ro z w ią z an ia  

zagad k i d i  a n a s n ie zro zu m ia łe j 

c o m a w sp ó ln e g o z b aw arsk im  

„H ack en k reu zem * 1 W iara i 

O jczyzn a .

ijiie iBitiffl.
P re zy d ju m  Z a rz ąd u G łó w n e ­

g o S to w . U rz ęd n ik ó w  P a ń s tw o ­

w y c h p rz y stą p iło  d o  w y d a w a n ia  

w ła sn e g o b iu le ty n u p . t. „ Ż y c ie  

U rz ęd n ic ze 1 1 . N u m e r p ie rw sz y ,  

u ło ż o n y b a rd z o s ta ra n n ie p o d  

re d ak c ją w ic ep re ze sa S to w arz y ­

sz e n ia p . S t. S a so rsk ie g o z a w ie ­

ra o p ró c z o d e z w y w stę p n e j sz e ­

re g n a s tę p u jąc y c h , w a rto śc io ­

w y c h a rty k u łó w : S t. S a so rsk i i 

Z . S z c z aw iń sk i. „ P rz ew o d n ie  

id e e u rz ę d n ic tw a p o lsk ie g o ’1 , J . 

S ty p iń sk i: „ U w a g i w sp ra w ie  

w y k o n a n ia a rt. 1 1 i 1 1 6 u s ta w y  

o p a ń stw o w e j s łu żb ie c y w iln e j, 1 1 

d r. K . S z e re r: „ P o sz a n o w a n ie u -  

rz ę d m k ó w 1 1 , d r. W . S u p iń sk i:

„ P raw o i „ ła sk a a d m in istra cy j ­

n a 1’ . W ł. T o m k ie w icz z eb ra ł  

sk ru p u la tn ie  g ło sy  p ra sy  o  sp ra ­

w a c h  u rz ę d n ic z y c h , o p a tru ją c  je  

k o m e n ta rz a m i z p u n k tu w id z e ­

n ia u rz ę d n icz e g o . Z n a sz n ą c z ęść  

n u m e ru  z a p e łn ia o b fita  k ro n ik a  

W  d z ia le p o św ię c o n y m  d z ia ła l­

n o śc i Z a rzą d u  G łó w n e g o  S . U . P . 

z o s ta ły p o d a n e u c h w a ły  Z a rz ą ­

d u o ra z o m ó w io n e k w e s tje w y ­

p ła ty  c z ęśc i p e n s ji w  b o n a c h  z ło ­

ty c h , z a p isó w  n a a k c je B a n k u  

P o lsk ieg o , e g z a m in ó w  u rz ę d n i­

c z y ch i s ta b iliz a c ji, o c h ro n y  

p ra w  u rz ęd n ic zy c h , d z ia ła ln o śc i  

o rg a n iz a cy jn e j i sa m o p o m o c o ­

w e j.

z k a żd y m  sp rz ę tem , sp rze d a ła  

c a łe u rz ąd z e n ie d o m . je d n e m u  

c h ę tn em u  n a b y w c y  —  k tó ry  je j  

w y p ła c ił 2 1 /? m ilja rd a  m k ., o ta r ­

ła łz y —  i w y je c h a ła . P o p a ru  

d n ia c h , p o w ró c ił je d n ak  p . K . -•  

P rz era z i! s ię w sz e d łsz y d o m ie ­

sz k a n ia . P o k o je p ró ż n e , z m e b li  

a n i ś la d u , n o  a  n a jw aż n ie jsz e g o  

„ m e b la“ , d o ty c h c z a so w  e j o z d o b y  

w szy s tk ich p o k o i — ż o n y -  

ta k że  n ie  z n a la z ł. R o z b ija ł g ło w ą .

Hi! liii U w - i Mli! li Si! Hl! 
pmiliili.

Ja k  s ię d o w ia d u je m y  w ła d z e b e z -  
p ic c z e ń stw a p rz y a re sz to w a iy w c z o ­
ra j z n a n e g o w n a sze m m ie śc ie , 
z w ła sz c z a w  k o ła c h  p rz e m y s ło w y c h  
n ie ja k ie g o p . M ich ała G rycaja ,

u rz ę d n ik a  je d n e g o  z tu te jsz y c h  „ p o  
m ó w h a n d lo w y c h z a sp rz e n ie w ie ­

rz e n ie n a sz k o d ę f irm y 2 d o 4 ty ­
sięcy zło tych , k tó re  n a s tę p n ie p rz e ­

g ra ł w  k arty .

u p ły w ał —  a c h w ile o c z e k iw a ­

n ia z d a ły s ię je j w ie k ie m . G d y  

p a rę ta k ich  „ w ie k ó w 1 1 m in ę ło  —  

z w ą tp iła w  je g o w ie rn o ść i są ­

d z ą c , ż e w ie rn y  d o tą d  m a łżo n e k  

z g in ą ł g d z ie ś z a s ied m io m a g ó ­

ra m i i s ie d m io m a rz ek a m i, ż e  

z a p ew n e  ja k ieś  c z a ro w n ice , o p ę ­

ta ły  i z m y liły  m u  d ro g ę , w  n ie u ­

tu lo n y m  ż a lu  i tę sk n o c ie o b rz y ­

d z iła  so b ie T o ru ń  i p o s ta n o w iła  

n a z a w sz e o p u śc ić to „ sz k a ra ­

d n e " m ia s to , k tó re je j w y rw ało  

w ie rn e g o m a łż o n k a

R o z g ląd n ę ła s ię p o m iłe m

m u ry p u s ty ch p o k o i, a le n ie  

m ó g ł w y b ić  so b ie  z  g ło w y  —  s tra  

ty , ja k ą p o n ió s ł. U d a ł s ię w ięc  

ó o P o lic ji, sp e c ja lis ty w ty c h  

w y p a d k a c h , k tó ra sp raw ą s ię  

z a ję ła . R z e c z y o d n a la z ł i o d e ­

b ra ł. Ó w  z aś  je g o m o ść , k tó ry  k u ­

p ił m e b le  o d  „ w ’d o w y “  ja k  n ie p y ­

sz n y , m u sia ł je z w ró c ić p ra w e ­

m u  w ła śc ic ie lo w i, a  sa m  n ie  ty l­

k o  ż e s trac ił m e b le  a le  i o w e  2 1 /a  

m ilja rd a  m a rek  —  b o  w ą tp liw e ,  

c z y „ w d ó w k a“ s ię z n a jd z ie i d o  

te g o  z ta k im  p o sa g ie m .

I w ie rz tu  k o b ie c ie i je j

WJjstoi) Króla
G D A Ń S K , 6 . 6 . ( te le fo n e n ą ) -  

Z n a n y  w  k o ła c h  p rz em y s ło w y c h  

w ie lk i p o te n ta t d rz e w n y  p . A p - 

p elh agec, p o z b aw ił s ię ż y c ia d  

5 b m ., w y strza łe m  z re w o lw e ru .  

P o w o d e m  ro z p a c z liw e g o k ro k u ,  

b y ło zam k n ięcie k red ytu p rz e z  

D a n z . P rfiv . A c t. B a n k . W y p a ­

d e k  p o w y ż sz y  w y w o ła ł w  k o ła c h  

ź ro zu m ia łąłz o m  z a in te re so w a n y c h ,

III nu

d rzew a .

se n z ac ję . te m w ię c e j ż e p . A p p e l-  

h a g e n  n a le ż a ł d o n a jp o w aż n ie j­

sz y ch i n a jza m o żn ie jszy c h w ła ­

śc ic ie li p rz e m y s łu  d rz ew n e g o . -  

P o s ia d a ł o n  n a  P o m o rz u  6  ta r ta ­

k ó w i w G d a ń sk u w łasn e o l­

b rz y m ie sk ład y  d rz ew a . W  G d a ń  

sk u u c h o d z ił o n z a d y k ta to ra  

c e n  p rze m y słu  d rz ew n e g o .

N A  C Z E R W O N Y  K R Z Y Ż

Z a rzą d C z e rw o n e g o K rz y ż a , 

c z y n ią c p rz y g o to w a n ia d o  fe sty ­

n u , m a ją c e g o o d b y ć s ię w  C e ­

g ie ln i w  c z a sie Z ie lo n y c h  Ś w ią t, 

d o k ła d a  w sz elk ic h  s ta ra ń , b y  z a ­

b a w a  w y p ad ła  ja k  n a jlep ie j. Z a ­

n im  a fisz e  d o n io są  o  sz cz e g ó ła c h  

p ro g ra m u  p o d a je m y  ty lk o  k ilk a  

p u n k tó w , k tó re  n ie w ątp liw ie  z a - ‘ 

c h ę c ą  w sz y s tk ich , ż ą d n y c h  m iłe j  

a  ła d n e j ro z ry w k i, d o  p rz y jśc ia .  

O tó ż b ę d ą ;, w y śc ig i g o łę b i, ja ­

p o ń sk a p o c z tą , k o ło szc z ęśc ia 1 , 

„ ru le tk a 1 , s ły n n a z u ro d y  i w ie ­

d z y  h iro m an d k a  c ie k aw y m  w ró ­

ż y ć b ę d z ie z d ło n i, a  n ie b y w a łą  

w p ro st a tra k c ję  s tan o w ić b ę d z ie  

ę zd o b a i c h lu b a je d n e g o z n a j­

w ię k sz y c h o g ro d ó w z o o lo g ic z ­

n y c h w  P o lsce , o w y p o ż y c z en ie  

k tó re j to c z ą s ię p e rtrak ta c je —  

le cz ta je m n icy n ie m o ż n a z d ra ­

d z ić p rz e d c za sem . P o z a te rn  

d z ie s ią tk i n a jp ię k n ie jsz y c h  i n a j  

c iek a w y ch n ie sp o d z ia n e k , a  

w d o d a tk u b u fe t z a o p a trz o n y  

w  z n a k o m ite w ie jsk ie p rz y sm a ­

k i. P rzy g ry w a ć b ę d ą n a p rz e ­

m ia n d w ie o rk ie str w o jsk o w e , 

k tó ry ch  z a ch w a la ć n ie trz eb a ,  

g d y ż m a ją ju ż u s ta lo n ą s ław ę .

S ło w e m  fe sty n  ja k ie g o  je sz cz e  

„ o k o  n ie w id z ia ło , u c h o  n ie s ły ­

sz a ło 1 1 .

T E A T R  M IE JS K I.

Z  p o w o d ó w  o d  d y re k c ji n ie z a ­

le ż n y ch z a p o w ied z ian a n a d z iś  

p re m je ra „ Z ło te g o  w ie k u ry c e r­

s tw a ’ 1 z o s ta je o d ło ż o n ą .

D z iś  w  so b o tę  7  b m . p o  c e n ac h  

o 4 0 p ro c z n iż o n y c h  a m e ry k a ń ­

sk a fa rsa  H 'o p w o o d a „ Ju tro  p o ­

g o d a 1 1 , w  n ie fra so b liw e j te j, try ­

sk a ją c e j h u m o rem  fa rs ie , w  ro ­

la c h  g łó w n y c h  w y stąp ią  p .p . M a -

la n o w icz . P o d b o ró w n a , G ro lic k i  

i M a lin o w sk i.

W  n ie d z ie lę  8  b m . p o  c e n a c h  o  

1 0 p ro c z n iż o n y c h „ N a u c z y c ie l­

k a 1 1 N ico d im T e g G .

W  p o n ie d z ia łek  9 b m . p o c e ­

n a c h  o i0  p ro c , z n iżo n y c h  p o  ra z  

o s ta tn i w ty m se zo n ie „ św it, 

d z ie ń i n o c 1 1 .
W e w to rek 1 0 b m . o d c zy t ilu ­

s tro w an y  p rz eź ro cz a m i s ły n n e g o  

lite ra ta i p o d ró ż n ik a W a c ła w a  

S ie ro sz e w sk ieg o p . t . „ N a w u l­

k a n a c h Ja p o n ji 1 1 .

L IS T D O R E D A K C JI.
D y re k cja T e a tru M ie jsk ie g o  

p ro si n a s  o  z a m ie szc z en ie n a s tę ­

p u ją c e g o  p ism a : ♦
D y rek c ja T e a tru M iejsk ie g o  

w  T o ru n iu  z im p re z ą u rz ą d z o n e ­

g o  p rz e d s ta w ie n ia  k a b a re to w e g o  

w  ś ro d ę  4  b m . n ie  m a  n ic  w sp ó l­

n e g o i n ie p rz y jm u je o d p o w ie ­

d z ia ln o śc i z a p o z io m  a rty sty c z ­

n y i m o ra ln y te g o w id o w isk a . 

S a la te a tra ln a z o s ta ła n a d z ień  

te n  o d s tą p io n a te a tro w i „ P a w ie  

p ió ro 1 1 z P o z n a n ia , c ie sz ą c em u  

s ię d o ty c h c z as d o b rą  o p in ją  ta k  

p o d  w z g lę d e m  p o .z ię m u a rty s ty ­

c z n eg o ja k i d o b o ru s ił, b io rą-  

c y c h u d z ia ł w  p ro g ra m ie , w ie ­

c z ó r ś ro d o w y  b y ł w ię c  w id o c z n ie  

w y ją tk o w y m  w y p a d k ie m  o d s tą  

p ie n ia o d s ta łe j iin ji a rty sty c z ­

n e j te g o  te a tru . D y re k c ja  T e atru  

M ie jsk ie g o  d o p ie ro  w  p rz ed d z ień  

te g o p rz ed s taw ie n ia o trz y m ała  

a fisz e ta k  ż e n ie b y ła  w  m o ż n o ­

śc i z o rje n to w a ć  s ię  w  p ro g ra m ie , 

a te m b a rd z ie j z a p o b ied z m a ją ­

c e m u s ię o d b y ć w ie c zo ro w i k a ­

b a re to w em u .

W  p rz y sz ło śc i sa la te a tra ln a  

p o d o b n y m  im p re zo m  n ie b ę d z ie  

o d s tęp o w a n a .

Specjalność

powięktzenia|Eł<spedy€ja

G łó w n a R e p re z e n ta c ja n a  W o je w . P o m o rsk .

ZAKŁflDdto PRZEttySŁOOJyCH

KAROL MACHLEJD S-KA AKC. 
(fa b ry k a  c u k ie rk ó w  i c z e k o la d y )  w  W a rsz a w ie  
p o d a je d o w ia d o m o śc i, ż e o b e c n ie m ie śc i s ię w  T o ­

ru n iu p rz y u l. M ick ie w icz a 1 2 6 . Z a in te re so w a n y c h  

u p rz e jm ie p ro sz ę o ż ą d a n ie o fe rt, k tó re o so b iśc ie  

w y p ra co w a łem  d la tu t. K lijen te li —  Z a rz ą d  Z a k ła d ó w  
w y ją tk o w o z a a k c e p to w ał d la P o m o rz a n ie s ły c h a n ie  

d o g o d n e d o tą d n ig d z ie n ie p ra k ty k o w a n e w a ru n k i 

sp rz e d a ż y . —  U p ra sz a m  o ła sk a w e p rz e k o n a n ie s ię .

Z p o w a ża n iem

DOM HAKDLOWy — Gustaw Fabian, Toruń
M ic k ie w ic z a n r. 1 2 6 .

z d ję c ia z b io ro w e ja k  

sz k ó ł, to w a rz y s tw  e tc .  
w y k o n u je

Mail fiMw
J. Hełnlcmego

Toruń, ul. Prosta 2
(R ó g N . R y n k u )

P .P . W o jsk o w i i U rzę d n ic y  
m a ją c e n y  z n iżo n e .

MjllW KfflllSki 
T oru ń,  św . Jerzego  66  

T ol. 191  
n a jtan ie j i n a jsz y b c ie j 

z a ła tw ia  w sz elk ie  c z y n ­

n o śc i, w c h o d z ąc e  w  z a ­
k re s  sp e d y to rs tw a .

S zyb k o i tan io .

P an ien k i
in te lig e n tn i] p o trz eb a  z a ra z  
d o d z iec k a W . G a rb a ty il .  

B r D e cz y ń sk a  II. p .

Certus

K u p ujem y

7 SIANO 
suche, zdrowe i słodkie 

w  k ażd ej ilo śc i 

Sulkowski i Tatara 
T oru ń —  Ż eglarsk a 13 - T ele? . 2H2

agazyn K ościu szk i 43  - T elef. 53
1 1 0 2 2

n iedoścign iony  k lej w  

p roszk u , stosow an y  

n a  zim n o , ek on om icz ­

n y , sp ojen ia od zn a ­

czają  się zu pełn ą  od ­

p orn ością n a d zia ła>  

n ie w od y i w ilgoci —  

p od g  w a  ran c  ją .  

C E R T U S tań szy w  u -  

życiu , jak  k lej  k ostn y . 

C E R ! U S k lei  w szystk o  

P rób ki i cen a n a żą ­

d an ie . —  Z am ów ien ia  

od w rotn ie . S oru ń.

S ien kiew icza N r. 3 , 

p arter n a lew o .

Ho sprzęto! 
łóżk o żelazne, sza fa , 
garn itur  k oszyk ow y i 
u m yw aln ie . B yd go ­
sk a D e rd o  w  sk ieg o ) 16  17  
I p iętro .

k tó ra p ig ze p ły n n ie n a m a ­
sz y n ie , n r  ż e z g ło s i ć s ’ę  

n a tj  c h m ia s t

St. Strzelecki,
T o ru ń , u l. S z e w sk a

P o szu k iw a n e  

dwa pokoje 

umeblowane 
O fe rty  su b  ,E le g a n c k ie ‘ 

d o  e k sp e d . „ E x p re ssu 1 1 .

P o szu k u je s ię  

Hm eleflunciife 
pokoje 
umeblowane 
lu b b e z u m e b lo w a n ia  

n a B y d g o sk ie m  P rz ed , 

z ła z ie n k ą i św ia tłe m  
e le k try c z n em . O fe rty  
p o d ^ w y so k i c z y n sz ?  

d o „ E x p re ssu P o m . ’1

Składajcie ofiary na cele Pomorskiej Ligi Obrony Powietrznej Państwa.
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